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> ddzielne Nra Czasu, o ile zapas starczy, w Krakowie po 10 c., w f  Lwowie lub z przesyłką pocztowy 12 c.

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :

Kraków, Środa 12 Grudnia 1888. Rocznik XLI.

Poczta w państwie austryackiem 
nieraieckiem

na cały rok 
24 złr.
28 złr.

na kwartał
6 złr.
7 złr.

na 1 miesiąc
2 złr. 50 ct.
3 złr.

„ do Włoch, Francyi, Anglii, Belgii, Szwajcaryi, Turcyi 
i innych państw, należących do związku pocztowego . . 32 złr. 8 złr. 3 złr.

P re n u m e ra tę  przyjmuje się tylko ort l -g o  do ostatniego dnia w miesiącu. 
Listy z pieniądzmi i przekazy pieniężne na prenumeratę 1 ogłoszenia (inseraty) uprasza się* nadsyłać 
franco do Administracyi Czasu w Krakowie. — Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie podlegają 

opłacie pocztowej. — L is tó w  n ie fr a n k o w a n y c h  nie przyjmuje się.
Rękopismów nadsyłanych nie zwraca się.

CZAS
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą :

Administracya „CZASU" w Krakowie i urzędy pocztowe. Miejscową prenumeratę księgarnia 
S. A. Krzyżanowskiego, handel Z. Skalskiego w Sukiennicach, biuro dzienników i ogłoszeń M. Silbersteina 
plac Maryacki 1. 9, handel Bajera przy ul. Grodzkiej, trafika Kuklińskiego w Sukiennicach, główna trafika 
róg Rynku i ulicy św. Jana. — Ogłoszenia (inseraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca wiersza 
drobnym drukiem (petit.) za pierwszy raz 10 cent., za każdy następny po 5 cent. Madesłame (na 
3 stronie) od miejsca wiersza drukiem drobnym po 30 cent. za każdy raz. — Ogłoszenia I pre­
numeratę przy jm ują : we Lwowie Ajencya „CZASU" w głównym składzie tytoniu Nr II ulica 
Trybunalska L. 4 ; w Paryżu wyłącznie p. Adam, Rue des Saints-Pćres 81, (prenumeratę p. W. Ra­
czkowski, Courbevoi pod Paryżem, Rue du Chemin de fer 44); w Wiedniu pp. Haasenstein & Vogler 
(także w Hamburgu, Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu), A. Oppelik, R. Moses 
(także w Berlinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), H. Schalek, M. Dukes, J .  Danneberg, A. Herndl, 
M. Stern, (tylko prenumeratę pp. H. Goldschmidt & C .): w Frankfurcie n. M. G. K. Daube & C. 
W Warszawie przyjmują ogłoszenia pp. Reichman i Frendler, biuro ogłoszeń przy ul. Senatorskiej.

Przegląd Polityczny,
K raków  11 grudnia.

Izba poselska zakończy dziś prawdopodobnie 
ogólną dyskusyę nad ustaw ą wojskową. Przem a­
wiać będą jak o  jeneralni mówcy D r Barnreither i 
Jaw orsk i, tudzież referent hr. K insky, poczem 
Izba przejdzie do dyskuśyi szczegółowej. P rezy­
dent zam ierza zwoływać codziennie posiedzenia 
Izby, aby ustawę wojskową jeszcze w tym  tygo­
dniu załatwić. Podczas dyskuśyi szczegółowej za­
m ierzają podobno młodoczescy posłowie wnieść 
popraw kę, aby jednoroczny ochotnik, który po roku 
służby prezencyjnej nie zdał egzaminu oficerskie­
go, nadsługiw ał tylko trzy miesiące podczas feryj 
letnich.

N o rd  stw ierdza z wielkiem zadowoleniem , że 
w przym ilkłej już vtojnie między prasą niem iecką 
a austryacką, Koln. Z tg  przem aw iała w końcu za 
tern, aby w podziale sfer wpływu na półwyspie 
B ałkańskim  między Austryę a Rosyę, Niemcy 
w ystąpiły w roli pośrednika. N ord  w yprowadza 
ztąd w niosek, że „rewolucyjny status quo 
w B ułgaryi" istnieje z przyczyn niezależnych od 
Niemiec.

Dalej omawia pomienione pismo w sym paty­
czny sposób jubileusz cesarza austryackiego i w y­
raża zdanie, że dynastya habsbursko - lotaryńska 
je s t jedynym  kitem,, spajającym  różnorodne ludy 
Austryi.

Z przedłożonej parlamentowi niemieckiemu B ia­
łej k s ię g i, zaw ierającej dokum enta w sprawie 
w schodnio-afrykańskiej, w ynika z dwóch listów 
ks. B ism arka do konsula jeneralnego w Zanziba- 
rze, że ! nie pochwalał bynajmniej pospiesznego 
kroku Stow arzyszenia niem ieckiego wschodnio- 
afrykańskiego w wywieszeniu chorągwi niemiec­
kiej w Bagamoyo i w yrażał swe niezadowolenie 
z tego, że okręty niemieckie pom agały w tym kro­
ku, bez względu n a  praw a sułtana zanzibarskiego. 
Dalej w ynika z enuncyacyj kanclerza w księdze 
B ia łe j, że stara  się w prawdzie o w spółdziałanie 
innych mocarstw w kierunku tłum ienia handlu nie­
w olnikam i, ale zawsze tylko od strony morza, 
w celu zapobieżenia wywożeniu ich z Afryki, po­
nieważ stosunki wewnętrzne w połączeniu z uciąż­
liwościami klim atu afrykańskiego staw iają działa­
niu w ojsk w głębi Afryki nieprzezwyciężone p ra­
wie trudności.

W rokowaniach z F rancyą o współudział w po- 
mienionej spraw ie daw ał Goblet dotąd, ja k  to w y­
n ika z księgi B ia łe j, sam e w ym ijające odpo­
wiedzi.

W Berlinie spodziew ają się , że z okazyi roz­
praw  nad etatem m inisterstw a spraw  zagranicz­
nych, które może dziś już rozpoczną się w parla­
mencie niem ieckim , da jeszcze hr. H erbert Bis- 
m ark wyjaśnienia* rzucające światło na kolonialną 
politykę Niemiec.

Procesu wytoczonego Kieler Z tg  o przedruk pa­
m iętników F ry d ery k a  III  z r. 1866 zaprzestano.

W kołach dyplomatycznych berlińskich mówio­
no w tych dniach dużo o znacznych różnicach w zda­
niu między włoskim ministrem wojny a  ministrem 
fiuansów M aglianim i przewidywano ustąpienie o- 
statniego.

W parlam encie włoskim stanęły ostatecznie rze­
czy ta k , że kom isya w ojskow a, uw zględniając 
nieodzowność zażądanego przez m inistra wojny 
powiększenia obronnych sił W łoch, wniesie o u- 
chwałeuie kw ot w ym aganych, a kom isya finan­
sowa wniesie o odrzucenie zaproponowanego po- 
krvcia

R ifo rm a  przem aw ia energicznie do Izby, aby 
sprzeczności takiej nic uległa, dow odząc, że kto 
uznaje nieodzowność zdziałania jak ie j rzeczy, musi 
się zgodzić także na środki przeprow adzenia jej.

Biuro Keutera og łasza, że Papież zezwoli na to, 
aby stronnictwo klerykalne brało udział w wybo 
rach do włoskiej Izby deputow anych, dodając, że 
kolfegium kardynalskie oddaw na już przem awiało 
za tern Wiadomość tę , w ym agającą stw ierdzenia, 
pow tarzam y jedynie na odpowiedzialność źródła, 
które ją  podaje. Z innej strony nadchodzą wręcz 
przeciwne wiadomości.

W e Francyi kom itet centralny im peryalistyczny 
przesłał do wszystkich dzienników francuskich de- 
klam acyę, ośw iadczającą się za zażądaniem  od 
narodu plebiscytu, z któregoby okazać się mogło, 
jakiej lud żąda formy rządu.

Przesilenie m inisteryalne w H iszpanii można 
praw ie uważać za uchylone. Sagas ta, którem u kró- 
low a-rejentka pow ierzyła złożenie nowego gab i­
netu, ma go już praw ie gotowym. Pewne trudno­
ści spraw ia tylko jeszcze wybór m inistra wojny.

Aresztowania agitatorów socyalistycznych w Belgii 
nie usta ją  Śledztwa wytaczane będą na podstawie 
nowej ustawy, ustanaw iającej karę  za podżeganie 
do rozruchów, chociażby naw et podżegania te me 
odniosły skutku.

II.
Niezawodnie przesadnemi być musiały wia­

dom ości, które temu dm kilka pojawiły się 
na giełdzie wiedeńskiej o zdrowiu cesarza 
W ilhelm a I I ;  niemniej przecież jest prawdą, 
że zdrowie to wciąż pozostawia coś do ży­
czenia, a że stan jest chorobliwym , czego 
objawem owa gorączkowość i potrzeba ciągłe­
go ruszania się, a częstego mówienia. Słowem, 
stan hzyczny W ilhelm a II  mógłby się stać 
niebawem kwestyą bieżącą, tak, jak  przedtem

nią była starość W ilhelm a I i choroba F ry­
deryka III . N ie w nim jednak jedynie szu- 
kaćby należało przyczyny niektórych zjawisk 
i — jak się wyraził pewien dyplomata —  wy- 
tłómaczyć je sobie już można moralnym i 
ludzkim motywem : wstąpienia na tron dzi­
siejszych wszechpotężnych Niem iec w trzy­
dziestym zaledwie roku życia!. Trzebaby być 
bardzo a bardzo intelektualnie czerstwym —  
dodał ów dyplomata— aby nie dostać zawrotu 
głowy, owego zawrotu cezarów rzym skich.—  
Zawrót podobny w uczniach bismarkowskiej 
szkoły bezwzględnością dziwaczne musi za so­
bą pociągać skutki, niedające się podciągnąć 
pod żadną rachubę. Jedyne dotychczas dzieło 
nowego panow ania: podróże cesarskie, mają 
właśnie znamiona fantastyczności bez polotu, 
a samowolnego kaprysu. Różczka oliwna, 
z którą cesarz W ilhelm  objechał Europę, była 
nielada zjawiskiem, miała bowiem kolce, które 
niemal wszędzie pokłuły. Najostrzejszemi były 
owe pominięcia przy odznaczeniach: w P eters­
burgu jenerała Obruczewa, w W iedniu hr. 
Taaffego, w Rzymie kardynała Rampolla. —  
Bezw zględność, nie już siły , ale pychy, ani 
przekonywa, ani pokonywa, ale uraża. Pom ia­
tanie wszelkiemi względami dyplomatycznemi, 
a zwłaszcza zwyczajów i prawa międzynaro­
dowego, jest tworem ks. Bismarka i jednym  
z rozkładowych czynników, który on zaszcze­
pił w św iec ie; świeżo jeszcze dał tego krzy­
czący przykład, wyrażając w liście do odwo­
łanego ambasadora hiszpańskiego hr. Benomar 
potępienie odwołania, oraz zachowując dalej 
z nim stosunki urzędowe, pomimo odwołania, 
jakby H iszpania, której Niem cy dosięgnąć 
nie mogą, lecz która ich także dosięgnąć nie­
zdolna, przeznaczoną była do eksperymentów  
bezwzględności i samowoli kanclerskiej, nie 
licujących z owóm poszanowaniem dla cudze­
go zdania, którego dziś kanclerz g ło s i, że 
jest nareszcie wyznawcą.

Inne jednak wrażenie, silą  rzeczy i silą  
człow ieka,.spraw iały nawet wybryki ks. B is­
marka, a inne wywołać musi uczucia i skut­
ki naśladowanie ich przez j ig o  epigonów; 
już dlajtego, że właśnie zawsze najsłabszą 
stroną wszelkiego naśladownictwa jest zatar­
cie istotnych wyższości wzoru a nadanie wy­
pukłości jego ujemnym częściom i ułomno­
ściom. Tego m ieliśmy dowód w całym prze­
biegu odwiedzin cesarskich w W atykanie i 
tego świeżem świadectwem jest postawiona 
znowu na porządku dziennym w wielkiej 
dyskuśyi nad ustawą wojskową w Radzie 
państwa* owa kampania dziennikarska o Au­
stryi i przymierzu niemiecko - austryackiem, 
której różne chwile i strony omówiliśmy po­
przednio.

Pycha staje się słabością silnego, nietylko 
dlajtego że oślepia, ale że obniża jego praw­
dziwą wielkość, a nawet jej poczucie. Inaczej 
nie wywoływałaby ona tego rozdrażnienia, 
które sprawia, że się zwykle wtedy idzie na 
lep wrogów z własną i sojuszników szkodą. 
Tak się stało w obecnym wypadku, a nai­
wnie wyrachowane pochwały, których dzien­
nikarstwo paryskie nie szczędzi od kilkuna­
stu tygodni hr. Taaffe, niezawodnie wielce 
tern zdziwionemu, skutkowały przecież, bo 
prawdopodobnie i one w znacznej mierze roz­
stroiły w Berlinie nerwy, a gdy kadzidło 
sięgnęło jeszcze w yżej, pchnęły do nieba­
cznego rozpoczęcia kampanii, dla której zno­
wu potrzebne środki wyżywienia dostarczył 
z W iednia samego*, antisem ityzm . W szystko  
to wytworzyło zamięszanie n ielada, któremu 
koniec położyła przytomność um ysłu starego 
kanclerza. Uznał on m oże, że na razie dosta- 
tecznem było nieudanie się p rób y: naśla­
dowania jego metody.

Że jednak po takich eksperymentach za­
wsze pozostać musi nieco kwasu, świadczą 
obiegające jeszcze w W iedniu pogłoski o mo- 
żliwem odwołaniu ks. R euss, które zapewne 
nie sprawdzą się. —  I  rzecz godna uwagi, iż 
właśnie przy końcu kampanii niepouonna 
ani uchwycić, ani określić jej politycznego 
momentu i dopiero odnaleźć go można w po­
wodzi plotek i mistyflkacyj, która zalała cały 
grunt, na którym odbywała się nojna.

W  pewnem tygodniowem piśm ie pary- 
skiem , mającem próżność uchodzenia za or­
gan dyplom atyczny, a będącem echem ko­
meraży światowych, opisanym jest z realisty- 
cznemi szczegółami obiad dany/hr. Herbertowi 
Bismarkowi przez p. T iszę; me brak tam  
wyszczególnienia licznych a wybornych win 
węgierskich, po wypiciu których rozmowa wię­
cej niż ożywiona tn tre  la po ire  et le from age  
zwrócić się miała do spraw politycznych i 
wśród dymu cygar wyjaśnić powody nieda- 
nia orderu pruskiego hr. Taaffe. Powodem  
tym miało być zdaniem, jak opowiada pismo

francuskie, syna kanclerza, przygotowanie przez 
obecny system  w Przedlitawii gruntu pod 
panslawizm ! Argument był tego rodzaju, że 
nawet przy węgierskiem winie wywołać miał 
replikę i tę wcale trzeźwą uwagę, że jednak 
w tym  gabinecie zasiadają Polacy, czuli na 
wszystko, co dotyczy panslawizmu, i którzy 
chyba nie przyłożyliby ręki do uprawiania 
roli pod jego posiew; a gdy wymieniono na­
zwisko m inistra skarbu (dodaje ów fantasty­
czny opis francuski) —  i tu jest punkt kul­
minacyjny farsy — hr. H. Bismark m iał za­
wołać : D u n ajew sk i, m ais i l  est p lus Russe  
qu’un M oscovite! Co już niezawodnie jest do­
wodem raczej zwykłej, grubej francuskiej lgno- 
rancyi wszelkich niefrancuskich stosunków, 
niż braku ich znajomości, lub zbyt niezrę­
cznej perfldyi ze strony tego, który m iał wy­
powiedzieć te słowa, których prawdopodobnie 
nie wypowiedział. W ątpić zresztą można, aby 
w Berlinie, a zwłaszcza w młodem pokoleniu, 
tak bardzo znowu troszczono się o pansla­
wizm i jego niebezpieczeństwa, zwłaszcza po­
średnie ; w każdym razie troska, odczuta z po­
wodu system u hr. Taaffego, nie byłaby do­
wodem odziedziczenia po mistrzach*, ani zdro­
wego rozsądku, ani przenikliwości. Mógł 
w braku innych, a w zaślepieniu stronniczem, 
użyć tego argumentu długomowny p. Plener, 
w rozprawach nad ustawą wojskową, ale 
w ustach czynnego i kierującego męża stanu 
uchodzićby on m usiał chyba za quereUe cTAlle- 
m and. Bo przecież widocznem i w’adomem 
jest, że powstanie i trwanie system u hr. 
Taaffe jeden, jedyny dalej i głębiej sięgający 
ma motyw —  położenie tamy panslawizmowi 
wewnątrz, tamy usypanej z zadowolenia lu ­
dów słowiańskich A ustryi i utwierdzonej po­
jednaniem ich z obowiązującą konstytucyą. 
Mowa jubilata Riegera, a nawet mowa Gfregra 
świadczą przecież, że tama odpowiedziała za­
daniu, chociaż może potrzebnymby był jeszcze  
wał. A  gdyby nam przyszło przeciwną próbą 
wykazać nicość argumentu przypisywanego 
hr. H. Bismarkowi, a wypowiedzianego przez 
p. Pienera, to istotn ie wystarczyłoby nam 
oświadczyć, iż Polacy, posiadający zaufanie 
swoich ziomków i zaszczytne we własnem  
społeczeństwie stanowiska, nie zasiadaliby dwu­
dziestu czterech godzin w gabinecie austrya 
ckim, któryby „grunt przygotowywał pod pan­
s la w izm / a że dlatego Polacy popierają jego 
system , iż on usuwa grunt zpod. nóg pan­
slawizmowi.

KORESPONOENCYA „CZASU11.
Rzym 1 grudnia.

Izba dyskutuje ciągle nad projektem  ustaw y co 
do jedynego trybunału kasacyjnego, u y sk u śy a  
bardzo jest ożywioną, lecz przewidzieć można, że 
ustaw a zostanie wkrótce bez żadnej wątpliwości 
uchwaloną. N iektórzy tw ierdzą, że p. Crispi, aby 
zapewnić tryum f p. /.anardeilem u, pójdzie tak  da­
leko, że z zawotowania ustaw y uczyui kw estyę 
zaufania. Jestto  rzecz postanowiona, że ustaw ę tę 
narzuci p. Crispi.

Niedosć, że rozpuszczono pogłoskę o sprzyjaniu 
W atykanu Boulangerowi, posunięto się nadto aż 
do tw ierdzenia , że kardynał Ram poiia dał in- 
strukcye nuncyuszowi w Paryżu, aby go informo­
wał co do rzeczywistego stanu obecnego rozmaitych 
stronnictw we Francyi. W szystko to nie zasługuje 
naw et na zaprzeczenie,- jestto  zw ykły m anewr pe­
wnych intrygantów , których jedyną je s t przy­
jem nością i zajęciem wzniecać spory między Fran- 
cyą i W atykanem.

Przeszłość dowodzi, że Papież nigdy nie był 
przeciwnym jak iejbądż formie rządu; jestto  j a ­
wnym dowodem na przyszłość, że Papież me Pę­
dzie się nigdy m ieszał do polityki wewnętrznej 
rozm aitych krajów , z którem i prow adzi rokow a­
nia. Papież szanuje w szystkie rządy i traktuje 
z niemi na  możebnie szeroką skalę, byle tylko inte- 
resa religii najm niejszego niedoznały uszczerbku. 
Papież trak tu je  z całym światem  na podstaw ie 
doktryny katolickiej.

Położenie F rancy i w tej chwili nie jest —  przy 
znać trzeba —  zachęcające i słusznie jej p rzyja­
ciele zajm ują się je j losem. Cóż więc naturalniej­
szego, ja k  że Papież, ów wspólny ojciec wiernych, 
interesuje się losem starszej córki Kościoła i od­
czuwa je j bole. Nie mieszając się do in tryg stron­
nictw, z którem i nieszczęśliwy ten naród w cią­
głej je s t walce, Papież czyni w szystko, co może, 
aby go w spierać swemi radam i i swemi modłami. 
Pokój silny i trw ały, oto czego on potrzebuje i 
co w przyszłości zapewnić mu może szczęście i 
pomyślność. Dlatego Papież prosi nieustannie Bo­
ga, aby raczył spełnić ja k  najrychlej to najgo­
rętsze pragnienie jego serca.

K ardynał L avigene zjednał sobie życzliwość i 
sym patyę znacznej liczby Włochów, którzy naw et 
sp ieszy li' odwiedzić go i z nim się porozumiewać. 
Było to oddaniem mu sprawiedliwości, kardynał 
bowiem jes t szczerym przyjacielem  Włoch. Opinia 
przychylna, otaczająca tego apostoła zniesienia nie­
woli afrykańskiej, znajduje jednak  stronnictwo 
przeciwne, chociaż bardzo słabe. Zauw ażyć nale­
ży, że nienawiść do katolicyzm u je s t  tak  wkorze-

nioną w sercach pewnych ludzi, iż dziwić się nie 
można, że uw ażają wzniosłe to dzieło za prze­
szkodę dla wpływu włoskiego w Tunisie.

D iritto  n. p. je s t jednym  z organów, które zw al­
czają w sposób haniebny i zarazem  śmieszny 
dzieło anti-niewolnictwa. O skarża on kardynała  
o nietolerancyę i widzi w szlachetnej jego pracy 
pretekst do propagow ania katolicyzm u. Celem jego 
apostolstwa*, je s t w edług D iritta*. w erbowanie stron­
nictwa dla spraw y Papieża i pozyskanie samej 
naw et rejencyi, aby stawić tam ę Włochom isilniej- 
szego rozwinięcia ich wpływu tamże. D iritto  nie 
zasługuje rzeczywiście na to, aby się nim zbyt 
zajmowano, gdyż artykuł jego  je s t szczytem nie­
dorzeczności. Jakże  można twierdzić, że wojna 
między Islamizmem i T unizyą^ krępuje wpływ 
włoski w tym  k ra ju ?  T rzebaby przypuszczać, że 
rząd w łoski nie je s t nowym, ja k  rząd m uzułm ań­
sk i; w tym  jedynym  razie obawy i alarm y D i­
r itta  możuaby ocenić według ich słusznej wartości.

W skutek rozmów kilku  korespondentów dzien­
nikarskich z kardynałem  L av ig e rie , są niektórzy, 
co m niem ają, a naw et zapew niają, że rząd fran­
cuski nie będzie staw iał przeszkód zajęciu Try- 
polis przez Włochy. T rzeba się jed n ak  zastanow ić, 
czy tak a  kom binacya wchodzi także w plany ks. 
B ism arka. On tak i zręczny i tak  dobrze umie po­
mieszać karty . —  Tunis je s t dowodem jego gry 
dobrze obmyślonej ; mógłby on w każdej chwili 
starać się przeszkodzić tem u z obawy, aby sto­
sunki m iędzy F rancyą i W łochami nie stały  się 
serdeczniejszemi.

Spraw a G iordana Bruno w eszła znów na stół. 
W tych dniach udała się deputacya do p. Guiccio- 
li z propozycyą, aby podjął dyskusyę nad tą  kwe- 
styą. P . Guiccioli dla p rzypodoban ia 'się  p. Cris- 
piemu i galeryi*. odpowiedział, że nie zaniedba u- 
czynić tego. W tym  samym przedmiocie miałem 
świeżo sposobność mówić z liberalnym  radcą mu­
nicypalnym . Był on dość szczerym i otw artym  i 
p rzy zn a ł, że Giordano Bruno był rzeczywiście 
wielkim wyborcą stronnictw a liberalnego w o- 
statnich w yborach adm inistracyjnych. Szkoda, do- 
deł, że nad tą  kw estyą odbyć się ma ponowna 
dyskuśya przed nowemi wyborami, gdyż i tym 
razem bylibyśmy pewni zwycięztwa. Z resztą zn a j­
dziemy jakiegobądź m niemanego m ęczennika, co 
później służyć może naszej spraw ie za punkt o- 
parcia. Oto, jak ie  są  przekonania polityczne i re li­
gijne, którem i się k ieru ją  liberalni.

W edług dzienników neapolitańskich zdaje się, 
że R ada m inistrów zadecydow ała przy wrócić dzie­
sięcinę od podatku gruntowego, k tó ra  przedtem  
była zniesioną. Pojąć łatwo, że przywrócenie tego 
podatku będzie bardzo niepopularnem. Czyż lud, 
Którego stosunki są  już  bardzo przykre, ścierpi to 
pow iększenie podatków, których ma i tak  po uszy; 
Faktem  jes t jednak , że rząd  m eina pieniędzy i że 
niepodobna mu podołać przedsiębiorstwom , nie ż ą ­
dając ofiar od ludu, tak  już zgnębionego nieustan- 
nemi ciężaram i.

W edług informacyj m oich , zam ianow anie p. 
Tornielli am basadorem  w Londynie zdaje się być 
pewnem. Czy p. Blanc, doznawszy porażki, zosta­
nie szefem oppozycyi, ja k  to m anifestował od po 
czątku?  Zobaczymy. Lecz co do mnie, w ątpię o 
tem, a  to z tego powodu. P . Crispi, aby pochle­
bić stronnictwu opozycyjnemu, które się zw iększa 
z dnia na dzień, przyrzekł mu, iż przedłoży Izbie 
jaknajrychlej ustaw ę o w ynagrodzeniu deputow a­
nych. W ynagrodzenie to wynosiłoby, ja k  mówią, 
25 fr. dziennie. Są naw et tacy, co zapew niają, że 
wyznaczonem m a być wynagrodzenie roczne w su­
mie 25.000 fr. d la każdego deputow anego, uw a­
żając za słuszne, aby hojnie w ynagrodzić w ydat­
ki, jak ie  łożyć muszą deputowani w stolicy. D e­
putowany, dodają, opuszcza sw ą siedzibę, swoje 
spraw y, swoje zyski, aby się cały poświęcić dobru 
prowincyi, dobru narodu, a  przeto należy mu ozna­
czyć w ynagrodzenie godne jego  ofiar i poświęceń. 
Lecz czyż m ożna być pewnym , żevęiefsię  znajdą 
tacy, którzy później żądać będą większego jeszcze 
w ynagrodzenia 't Tym  sposobem dojść można do 
znalezienia środka pewniejszego od innych obale­
nia p. Crispiego.

Mada państwa.
Mowa posła Madeyskiego

(o kw estyi konetytueyjnej) 
w ypow iedziana na posiedzeniu  austr. Izby posłów  
d. 1 g rudn ia  1888 r. p r z y  rozpraw ie nad  ustawą  

o spadkach włościańskich.
(.Dokończenie).

Ale py tan ie : czy nasze zdanie je s t trafne?  J a  
i na to mam precedens. Zobaczmy, ja k  rozumie 
ustęp k. § I I  obowiązującej ustaw y zasadniczej 
o reprezeutacyi państw a spraw ozdaw ca większości 
z r. 1867 w Izbie panów hr. A uersperg. On tak  
się o tem w yraża: (czyta) „Ponieważ w statutach 
krajow ych spraw y gospodarstw a krajow ego prze­
kazano sejmom, więc słusznie m ogą sejm y dom a­
gać się tego, ażeby całe ustawodawstwo agrary jne 
tak  pod względem praw a cywilnego, ja k  i k a r­
nego, jak o  uo spraw  gospodarstw a krajow ego n a ­
leżące, służyło wyłącznie tylko sejmom." Wszak 
to nasze zd an ie ! T ak  pojmował dzisiejszą konsty- 
tucyę wówczas hr. A uersperg jako  spraw ozdaw ca 
Izby panów. On walczył przeciw niej i pokonał 
j ą  w Izbie panów, ale ona odżyła potem w Izbie 
posłów i obowiązuje dzisiaj we wzm iankow anym  
g 11 lit. k.

A jak że  zapatryw ał się na tę ustawę spraw o­
zdaw ca Izby posłów w r. i8 b 7 ?  Był nim Dr Kai- 
serfeld. Ten znów tak  się w yraża: (czyta) „Co 
się tyczy osnowy, k tó rą  Izba panów odrzuciła"— 
spraw ozdaw ca czyta ją  — „to kom isya konstytu­
cyjna" —  Izby posłów — „tudzież wys. Izba  (po­
słów) dlatego tak ą  osnowę proponowały, ponie­
waż są  tak ie  spraw y, n. p. w łaśnie spraw y go­
spodarstw a krajow ego, które już sta tu ta  krajow e 
sejmom przekazały, a  w których ustawodawstwo

nie da się naw et pom yśleć, jeżeliby sejmom nie 
dano także praw a w ydaw ania postanowień w ma- 
teryi praw a karnego i cywilnego." (Słuchajcie! 
słuchajcie! z praw icy). Toż i my nie tw ierdzim y 
nic innego, jeno to samo, co szanowni panowie 
mówiliście już przed laty  dwudziestu! (Brawo! 
brawo! z prawicy). „Bez tego sejm nie zdołałby 
wydać żadnej ustaw y w m ateryi gospodarstw a 
krajowego, ani ustaw y kom m asacyjnej, ani żadnej 
innej, w której by o wywłaszczeniu orzeczono, ani 
ustaw y o policyi leśnej, bo każda w ym aga tego, 
ażeby w niej był ja k iś  przepis karny ; styiizacya 
Izby posłów ma tylko to na  celu, uchronić sejmy 
od zarzutu," a teraz ci sami panowie czynią nam 
ten zarzut i w dodatku staw iają  kw estyę konsty­
tucyjną (braw o! braw o! z prawicy) —  „od zarzutu, 
jakoby tu  chodziło o prawo cywilne czy karne  i 
jakoby dlatego spraw y tak ie  nie należały do kom- 
petencyi sejmów." Z a tę  pieczołowitość istotnie 
wielce panom jestem  wdzięczen — (czyta): „W pra­
wdzie to właściwie rozumie się samo z siebie"—  
słuchajcie panow ie! to się rozumie samo z sie­
bie, Je d n a k ż e  kom isya musi przy tem obstawać, 
ponieważ Izba panów proponuje tak ą  stylizacyę, 
k tóra  mogłaby tę kw estyę przesądzać." I  dlatego to 
panowie § I I  lit. k. brzmi w ten sposób —  przy­
padkiem  nie mam ustaw y pod ręk ą  — że ustaw o­
dawstwo w m aleryi p raw a cywilnego, karnego i 
policyjnego należy do kompetencyi Rady państw a, 
ale najw yraźniej z w yjątkiem  tych spraw, które 
sta tu ta  krajow e sejmom oddały, a  do tych osta­
tnich należą spraw y gospodarstw a krajowego. J a ­
kiż zresztą sens m iałaby ta  okoliczność, że w § 11 
lit. k. tam, gdzie je s t mowa o praw odaw stw ie cy- 
wilnem, karnem  i policyjnem, przytoczono spraw y 
gospodarstw a krajow ego raz jeszcze , skoro one 
sam e przez się już są  przytoczone w statutach 
krajow ych, jak o  wyłącznie sejmom przekazane. 
Oczywiście sens leży w tem, że jeżeli o taką  sp ra ­
wę chodzi, to w tenczas już i o kw esty ach cywil­
nych , karnych i policyjnych stanow ią wyjątkowo 
sejmy, a  nie — tak  ja k  je s t prawidłowo —  R ada 
państw a. W ięc i to udowodniłem , że nasze zapa­
tryw anie co do konstytucyi je s t jedynie  trafnem.

J a k  się to stało, że szanowni przeciwnicy nasi 
inne mieli zdanie o konstytucyi w r. 1867, a  inne 
m ają dzisiaj, tego nie wiem. Nie mogę przypuścić, 
że wówczas mówiło się inaczej na  to tylko, ażeby 
nas autonomistów uspokoić, gdy byliśmy w m niej­
szości. Nie chciałbym w to w ierzyć, że dzisiaj 
znów inaczej się mówi, ażeby nas niepokoić, gdy 
mamy większość. (Bardzo dobrze! z prawicy).

I  z tem  przypuszczeniem trudno mi się oswoić, 
iżby na praw nem  przekonaniu tak  znakom itych 
praw ników  i polityków  ząb czasu w ciągu lat 
dwudziestu mógł był wyryć tak  silne piętno. —  
J a  wogóle nie chciałbym wchodzić w w ytłum a­
czenie tego zjaw iska. Ale to jedno wiem stanow ­
czo, a  sąd zę , że i W ys. Izba  przyzna mi racyę, 
że dla naszego zapatryw ania o konstytucyi znala­
złem we własnym  obozie przeciwników podporę 
mocną, niewzruszoną, niepokonaną. (O klaski z p ra­
wicy).

Ale jeszcze jedno przy tej sposobności, co zdaje 
mi się być bardzo ważnem. Wielce szanowny sp ra ­
wozdawca je s t zdan ia , że jeżeli zajdzie w ątpli­
wość, czy spraw a ja k a  należy do kom petencyi 
sejmów, czy do Rady państw a, to w tedy chodzi 
właściwie o tłumaczenie ustaw y zasadniczej. We­
dług § 8 kodeksu cywilnego tylko praw odaw ca 
może dać tłumaczenie autentyczne swojej ustawy. 
A że ustaw a zasadnicza je s t ustaw ą państw ow ą, 
k tóra  w ym aga wjększości, a/3 głosów, więc i ta ­
kiej wątpliwości co do kom petencyi nie może R a­
da  państw a inaczej rozstrzygnąć, ja k  tylko wię­
kszością “/a głosów.

Zdanie to je s t najzupełniej błędne i to w dwo­
jak im  kierunku. A naprzód dokądżebyśm y doszli, 
gdyby w przedm iotach mięszanej kom petencyi, 
skoro tylko zajdzie wątpliwość, potrzeba było “/a 
głosów? W szak już od wielu la t mam zaszczyt 
zasiadać w tej Wys. Izbie, przez ten czas uchw ali­
liśmy ustaw  m ięszanych dosyć, ale nie pam iętam  
ani jednego w ypadku , żeby przy takiej ustawie 
któraś strona m e m iała wątpliwości co do kom pe­
tencyi. Ale jeszcze n ik t dotąd w takich razach 
nie dom agał się interpretacyi autentycznej i nie 
żądał “A głosów. A potem w szakżeż § 8 kodeksu 
cywilnego nie może się stosować do przepisów 
konstytucyi co do kom petencyi ciał p raw odaw ­
czych. Czyż możnaby to praw nie usprawiedliwić, 
gdyby w razie sporu pomiędzy R adą państw a a 
sejmem o kom petencyę, R adzie państw a oddano 
jednostronnie moc rozstrzygania we własnej sp ra ­
w ie? (Bardzo słusznie! z prawicy). O tem niema 
mowy. (Sejm nie je s t ja k ą ś  tam stroną podrzędną, 
lecz takiem  samem ciałem praw odaw czem , ja k  
R ada p aństw a , zupełnie je j równem i współrzę- 
dnem. Tylko Cesarzowi służy w takich razach de- 
cyzya. Jego  postanowienie zasłania przed p a rla ­
mentem odpowiedzialność ministrów, i  to zdanie 
znajdziecie panowie w nauce praw a politycznego, 
proszę zaglądnąć do książki Ullricha. Wreszcie i 
rozprawy Rady państw a, odbyte nad  dotyczącym 
przepisem  ustawy zasadniczej, św iadczą o tem sa ­
mem. W tedy Izba panów  próbow ała obdarzyć R a ­
dę państw a przew agą nad  sejm am i i projektow ała 
postanowienie takie, ażeby Cesarz decydował na 
wniosek Rady państw a. Lecz Izba poselska od­
rzuciła taki p ro jek t, bo me chcia ła , żeby jed n a  
ze stron równych, w spór zaw ikłanych, zyskała 
tak  w ielką przew agę nad drugą. Ci panow ie mieli 
wtenczas jeszcze zdrowe poczucie sprawiedliwości. 
(Bardzo trafnie! z prawicy).

Ale, panow ie! gdybym  naw et stanął na stano­
wisku naszych przeciwników, choćby tylko na 
chwilę — oczywiście przez to niczego jeszcze nie 
przesądzam , bo co je s t niepodobnem , tego nigdy 
me uznam — gdybym  zatem mógł utrzymywać, że 
R ada państw a a  nie Sejm  ma prawo stanow ić o 
tych kw estyach , które są  zaw arte w § 17 , to i 
w tenczas naw et zdanie p. spraw ozdaw cy nie m ia­
łoby podstaw y, jakoby w tym paragrafie Rada 
państw a odstępow ała sejmom praw o uchylenia po­
stanow ień ustaw y państwowej. I  o ile uważam,
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to rząd albo postąpił sobie tutaj pod względem 
stylizacji bardzo oględnie, albo też zrobił co do 
formy koncesyę centralizmowi daleko idącą. Oto 
forma § 17 w ten sposób jest ułożona, źe w tym 
paragrafie ustawa niniejsza, a więc państwowa 
uchyla sama naprzód własne postanowienia §§ 3, 
11 na wypadek, jeśliby który sejm oświadczył się 
za niepodzielnością średnich gospodarstw. Bo też 
ta ustawa państwowa jest wogóle z przeznaczenia 
swojego na wszystkie strony tylko ewentualną. 
(Bardzo trafnie! z prawicy). Przepisy §§ 3, 11 są 
przeznaczone na tę ewentualność, jeżeli sejm bę­
dzie za podzielnością. Na ewentualność przeciwną 
służy § 17, a tamte wtenczas oczywiście odpadają.

Lecz i w takim razie zarzucają ci panowie: 
jakżeż można dać głos za ustawą ewentualną, kie­
dy .n ie  mamy wyobrażenia, jaką  będzie ta  ewen­
tualność? wszak nikt nie wie, co który sejm u- 
chwali! Na to pozwólcie mi panowie odpowiedzieć 
zapytaniem: A czy dając głos za paragrafem 1, 
wiedzieliście, dla jakichto gospodarstw wydajecie

tylko stylizację zmienić, to możnaby ten szkopuł 
obejść. Już też od stylizacyi to nie zależy, czy 
coś jest rzeczowe, czy osobiste. O tern przecież 
istota rozstrzyga a nie forma. Jednego niepodo­
bna stylizacyą zamienić na drugie tak samo, jak  
nie można zamienić potworności na coś rozumnego.

Rozmaitości polityczne.
Z  W i e d n i a .

_  Austryacki episkopat zamierza wystosować je-
Otóż"spodziewam'^si^ że o d p arle m ^ la s 'n o ^ rz u ty I jZCZo+ C‘ą.gU g ż ą c e g o  miesiąca wspólny adres 
Jego Ekscelencji, tyczące się konstytucji. * ^  .  r .......

wia wcale się nie pogorszył. Kamaryla narodowo- 
rosyjska spodziewa się, że na jego miejsce car 
zamianuje ministra oświaty Manasseina, a nie mi­
nistra domenr Ostrowskiego, o którym dawniej 
ciągle mówiono. Na miejsce Szestakowa ma zo-

konstytucy
Ale w mowie pana sprawozdawcy znajduję taki 

ustęp: „Proszę! Wysoki rząd i większość niechaj 
mi raczą przedstawić jakiś precedens od czasów 
Lykurga i Solona aż do dnia dzisiejszego, a wte-

Nowy Namiestnik Morawy p. Loebl przybył już

podskarbim I Karola Czarnockiego, podsk. II Wojcie­
cha Szukiewicza, sekretarzem zaś Włodzimierza Ław- 
rowskiego. Wydział złożyli: Bukowski, Jaworski i 
Leja (z wydz. teologii); Borkowski, Suesser, Michal­
ski, Grosbard, Federowicz, Waligórski, Jachimski, Ja- 
kób Teichmann, Rzońca, Steinberg, Zoll, Żurowski 
(z wydz. prawa, i administr.); Aleksander Teichmann,
S n i l  1 a l n  C i f  n  n L > n t J n n  T Z . .  —  T T  _ a i  i  •

stać ministrem marynarki wiceadmirał Schwarz, 
komendant zatoki Kronsztadzkiej.

________________     _  ̂  ̂ Jak  słychać, ma na miejsce Laboulaya zostać I Szychulski, Starzewski, Burtan, Krauss, Kotuleckg
do Berna, a wczoraj przedstawiało mu^ się "grono | ambasador®m francuskim w Petersburgu magr. de Newestiuk, Jabłoński, Nowak, Górski, Jaciów, Kulczy- 
urzędników, do których Namiestnik przemówił w te I  ̂ague, świeżo wybrany na członka akademii fran- i cki, Rogoyski, Zakreis, Bielewicz i Ornstein (z wydz. 

-  ■ - - — 'cuskiej, archeolog, szwagier Annienkowa. lekarsk.); Piechota, Chmiel, Tyrała i Cachel (z wydz.
Rijew lanin  otrzymuje następujące wiadomości I filozoficznego).

słowa: „Łaską Cesarza powołany na posadę Na 
miestnika w Morawii, pojmuję w całej pełni wiel-Hv nndrlnm «iet“ OfAł u  ■ u i i miestniKa w  Morawn, poim uje W calei pełni w ie ł-l " i ® ™ ™

sie- tak krótkim odhvć i ' ' kość 1 trudność mego nowego stanowiska, na któ- z Łodzi: »Dn,a 25 listopada przyjęło w Łodzi -  Z a r z ą d  K oła  f i lo z o f icz n eg o  na rok 1888/9 u-
kurga. (Wesołość) Ale z n z u a 1 . rem potrzebuję waszego czynnego poparcia. Z kom-1 Praw08łavvie 32 Czechów. Podczas obrzędu obecni | konstytuował się w sposób następujący: Prezesem zo-
przytoczyłem precedensów, że m a T w i e l k ą T c h J t ę I 8tr°°7_. dowiedziałe“  s ię , iż kierown*
złapaćj J. Ekscellencyę za słowo. (Doskonale! 
wesołość z prawicy). Ekscelencyo! precedensa s ą ! 
słowo się rzek ło ! (E in  Wort ein Mann). (Weso­
łość powszechna) trzeba się poddać i głosować 
z nam i! (P. Chlumecky podaje mówcy rękę, rzę-

ctwo spraw urzędowych w Namiestnictwie spo­
czywa w doświadczonych rękach, i że cały per­

sonal urzędniczy jako obowiązkowy, pewny i ze 
stosunkami i potrzebami kraju i ludności obzna

następujący
byli przedstawiciele władzy, sędziowie, n a u czy c ie le  I stał Jan Brejski, słuchacz filozofii; wiceprezesem i se- 
gim nazyalni, inspektor fabryczny i stu Czechów. I kretarzem Michał Ferenciewicz, medyk; skarbnikiem 
Zaraz po nabożeństwie przyszli do popa Juchan-1 Stefan Tański, prawnik; bibliotekarzem Wojciech Tu- 
cewa inni Czesi z oświadczeniem, źe również pra-1 rosz, przyrodnik i matematyk

osobne prawo spadkowe? a przy § 5 czy mieli- siste brawa i huczne oklaski z prawicy — z wie- nia spełniali ze spokojem, objektywnością, bez 
stronnością i trzymając się ściśle ustaw państwa 
i kraj u. “

We Węgrzech wzmaga się opozycya przeciw 
ustawie wojskowej, według Polit. Corr., nawet 
pomimo uchwalenia przez komiSyę izbową dodatku 

w Wiedniu otrzymujemy następujące sprawozdanie : I dt° § M f (,C? d,° kontyngentu Trekfutów)’ który na- 
Na posiedzeniu Koła poselskiego poiskieff0 st«Pm® także k.omisya austr- Izby posłów za swój

" iDi" Ł r t t a * *  W

lu stron posłowie składają mówcy powinszowania)

3K Koła polskiego.
Od sekretaryatu Koła poselskiego polskiego

ście wyobrażenie, ktoto zpomiędzy prawnych spad- j  

kobierców będzie brał gospodarstwo niepodzielnie, 
czy syn najstarszy, najmłodszy, czy średni? przy 
7ym zaś paragrafie czy przeczuwaliście choćby, 
jak  sejm urządzi otaksowanie takich gospodarstw 
w razie spadku, czy dochód czysty katastralny 
każe mnożyć przez 5 czy przez 100? A dlacze- 
góż-to nie stawialiście wtedy kwestyi konstytucyj-1 
nej? Ba! bo też tu nie decydują względy na kon-l
stytucyę, tylko względy na użyteczność. Powiedz-1 gółowe nad paragrafami projektowanej ustawy” o 
cie nam panowie , że nie głosujecie za § 17, bo I służbie wojskowej, które zajęły były całe poprze- 
wam się nie wydaje być właściwem głosować tak dnie posiedzenie w dniu 3 grudnia. Poseł Chrza- 
na ślepo, a! to bardzo pojmuję. Ale nie żądajcie nowski zabrał głos i przedłożył Kołu petycye słu- 
większości 2/3 »łn«<Sw fair oomn iah nio foiloK  i-i... < i • . * , * X
ście ich przy
(Brawo! z prawicy). |s tarać o zmianę' a przynajmniej ulgi w D o s t a n o - 1 Jt uw R ^ !5.lvvuvvl 'u‘ ^  w ysączeniem  sio

Także ze względu na ordynacyę hipoteczną wieniach projektowanej ustawy* tyczących sie s i u - ^  -S?’ rumuńskiego, serbskiego i może kroa
sprawozdawca mniejszości odwoływał się do kwe- żby wojskowej ochotników jednorocznych. Petycye | ckieS°) była lormalme w ustawie zapisaną,
styi konstytucyjnej. Ależ jeżeli te argumenta, której tę, wyprawioną z Krakowa dnia 3-go, odebrał 4gćH 
dotąd rozbierałem, według najgłębszego przekona- grudnia, a jakkolwiek petycya ta jest spóźnioną 
m a mojego nie mają żadnej a żadnej podstawy, I bo cała projektowana ustawa została załatwioną 
to tego argumentu co do ordynacyi hipotecznej nietylko w komisyi wojskowej izbowej ale i na 
nawet już i me pojmuję. Gdzież jest w tej usta-1 posiedzeniach wszystkich prawie stronnictw parla- 
wie choćby najlżejszy cień jakiejś wskazówki, mentarnych — a nawet petycya wcześniej nade- 
z której możnaby wnosić, że sejmom chce się na-1 słana nie byłaby wpłynęła na zmianę ustawy — 
dać jakieś prawo do zmiany ordynacyi hipotecz- jednak wnosi, aby Kolo wzięło ja  pod rozwagę 
nej  ̂ Ależ tego nigdzie tu niema. Wielce szano li przekazało polskim członkom komisyi izbowej 
wny sprawozdawca powiada: bez zmiany się nieIalbowiem równocześnie nadesłali słuchacze uni’

gną przyjąć prawosławie. Wogóle wśród Czechów, 
jomiony, będzie pomyślnie pracował przy m o im |zani*esz^kałych w Królestwie Polskiem , widać wy- 
boku. Prosząc panów o to, będziemy nasze za d a -lbitne dążenia do przyjmowania prawosławia/'

Kronika miejscowa i zagraniczna.
K r a k ó w  11 grudnia.

—  P o s ie d z e n ie  R a d y  m ie j sk ie j  odbędzie się we 
czwartek d. 13 b. m. o godzinie 5 po południu.

—  S e k c y a  s k a r b o w a  Rady miejskiej odbyła wczo­
raj posiedzenie i obradowała nad budżetem. Ukoń-

Itej Izby ma podobno zażądać, aby ta ulga, że 
, głosów, tak samo, jak  nie żądali-1chaczy uniwersytetu Jag ieB ońsk ielo rnadesłan i^naIegza“ ina oficerskie jednoroczniacy mogą składać 
takich samych paragrafach 3, 5 i 7.1 jego ręce, a upraszającą, aby Koło raczyło się J , niemieckim> ale także w ma'

. zapewne tylko ogólna rozprawa skończy s i ę |czy nad rozchodami, tak że pozostają je-
w węg. Izbie posłów przed świętami. Większość | szcze tylko dochody do rozważenia. Niebawem więc i 
tej Izby ma podobno zażądać, aby ta  ulga, ż e l ^ u będzie mógł przyjść pod rozprawy w pełnej 
egzamina oficerskie jednoroczniacy mogą składać | ̂ ad2de' 
nietylko w języku niemieckim, ale także w ma- 
diarskim jako państwowym (z wykluczeniem sło-

Ju b i l e u s z  40-letniej służby radjjy dworu i dy­
rektora krakowskiego okręgu skarbowego p. Leopol-| 
da H a y l i n g a  D e g e n f e l d a .  Minęło obecnie 40 
lat, jak p. Hayling wstąpił do służby państwowej i

Z  P r a g i .  
J u b i l e u s z  R ie g e ra .

—  D ar .  Cesarz udzielił z swej prywatnej szkatuły 
pogorzelcom gminy Wojciechowice, w powiecie prze- 
myślańskim, zapomogi w kwocie 200 złr.

—  W W ie l ic z c e  odprawionem zostało w dniu 8 
grudnia w kościele farnym żałobne nabożeństwo za 
poległych w r. 1831. Celebrował tamtejszy proboszcz 
X. prałat Skrzyński. Podczas nabożeństwa kwestowa­
no na rzecz weteranów polskich z 1831 r., żyjących 
w Londynie, i zebrano i  5 złr.

—  „ G a z e ta  N a r o d o w a "  donosi: Radca dworu Rak- 
wicz zostanie mianowany prezydentem senatu w miej­
sce Wierzbickiego; radcy sądu wyższego Kokowski 
Dr Emil Łopuszański i Dr Budzynowski radcami 
dworu.

—  Ze L w o w a .  Namiestnictwo nadało opróżnione 
stypendyum z fundacyi Jana Kantego Brandysa w kwo­
cie rocznych 57 złr. 50 cent. Józefowi Szu l cowi ,  
uczniowi II klasy szkoły ludowej w Kalwaryi Zebrzy­
dowskiej.

Delegaci stowarzyszeń ̂ udziałowych, ukończywszy 
obrady zebrali się wieczorem na wspólny bankiet 
w hotelu Żorża, na który przybyli również dyrektor

dyrektor Ban-
rozpoczął takową jako sekretarz krajowej dyrekcyi
skarbu we Lwowie. Jako komisarz pełnił p. Hayling I galicyj. Kasy Oszczędności p. Zima 
obowiązki służbowe w Kołomyi i Stanisławowie. Urzę-1 ku krajowego p. Domaszewski. Uczta trwała dość 
dował potem jako sekretarz we Lwowie, następnie I długo i wesoło, bo skończyła się dopiero koło 11 przed- 

Czesi obchodzili wczoraj ’uroczyście jubileusz | j ako R e k to r  powiatowego okręgu w Stanisławowie, północą.
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swego zasłużonego przywódcy, Dra Fr. Wł. Rie­
gera. W dniu 10 b. m. przypada siedemdziesiąta 
rocznica jego urodzin, a zarazem 50-ta rocznica 
jego pracy publicznej. Rieger, urodzony 10 gru­
dnia 1808 r., miał pierwotnie zostać młynarzem,

|jako nadradfea we Lwowie, a wreszcie od lat 16 ja  I W sprawie kukizowskiej doszło wczoraj—jak dono- 
ko dyrektor powiatowego okręgu w Krakowie. Służ-lsi Dziennik P o lsk i— do lwowskiego sądu (10 b. m.) 
ba p. Haylinga została dwukrotnie uznaną przez Najj.Idoniesienie miejscowego proboszcza, zawiadamiające 
Pana i jako wyraz tego uznania otrzymał p. Hayling [źe onegdaj przychwycono jednego z włościan, w chwili,
tytuł radcy dworu, ą w ostatnich tygodniach krzyż 
kawalerski orderu Leopolda. Przez cały czas swegoobejdzie, bo jeżeli np. sędzia ma przed sobą kon- wersytetu Jagiellońskiego na jego ręce petycyę leCZ, °jciec Jeg0 P o k o n aw szy  się wcześnie że '

trakt kupna, to zkądżeż on będzie wiedział, że tu do Izby poselskiej, którą wniós? do prezydyum W °De UDodobania ciasna svna edzieindziei. I k o w a n ia
sprzedaje się niepodzielne gospodarstwo średnie ? | Izby poselskiej, a Izba przekaże ją  swej komisyi 
Owszem będzie wiedział bez żadnej zmiany ordy- wojskowej, która może odbędzie jeszcze posiedze-
nacyi hipotecznej. Przecież dzisiejsze przepisy tej lnie podczas uchwalania ustawy przez Izbę. Dodał 
ordynacyi i kodeksu cywilnego wymagają, żeby I uwagę, że jednak stało się zadość w części żąda-
prawo własności było wpisane do ksiąg hipotecz-1 niom* wyrażonym w petycyi, bo polscy członko-. - , . - ■

upodobania ciągną syna gdzieindziej, 
rzek ł: „Widzę, że z ciebie nigdy młynarz nie bę­
dzie, czyń tedy, co uważasz za najlepsze i idź, 
dokąd ci serce iść każe.u „Już w czasie studyówl 
filozoficznych i prawnicznych, pisze sympatyczny 
publicysta czeski p. Edward Jelinek, widzimy Rie-

gdy tenże usiłował rozbić skarbonkę kościelną. Wło­
ścianin ów, następnie badany, zeznał, że brał udział

w Krakowie zjednał sobie p. radca dwo-1 w usiłowanem morderstwie X. T c h o r z n i c k i e g o  i
ru Hayling ogólne poszanowanie. Nie godziłoby Bi§,1"— 4—
by znacząca rocznica 40-letniej wzorowej pracy mi­
nęła bez uznania, bez stawienia jej za przykład in­
nym —  dlaifego też postanowili współtowarzysze pra-1 
cy p. Haylinga uczcić go w ten dzień znaczący.
Wczoraj też o godz 9 przed południem zgromadzili

mczenie prawa jest jego treścią. Skoro więc nie-1 parlamentarnemi wszystkich stronnictw „prawicy" | p r z y b r a n e j '  Dod Drzewództwem n radcv skarhn
podzielność gruntu ogranicza własność tego gruntu, nie mogąc przeprowadzić zmian w samej ustawie u nastSPme proboszcz w Zwierzyńcu, Macha, Er-1 prz®wodztwem . _radcy...: f
wiec razem z treścią takiecn n m w a  wcid^if. dr> I „forai; __________i - . ’ i , ’ Iben

wymienił nazwiska dziesięciu innych współsprawców. 
Skutkiem tego doniesienia dnia 11 b. m. ma wyjechać 
do Kukizowa komisya śledcza.

Pod przewodnictwem Dra Jana Czajkowskiego od­
było się przedwczoraj wieczorem doroczne walne zgro­
madzenie galicyj. Towarzystwa muzycznego. Z rozda­
nego sprawozdania dowiedziało się zgromadzenie, że 
Wydział Towarzystwa polecił artystycznemu dvrekto-

ści. Wszak niema np. w ordynacyi hipotecznej 
osobnego przepisu, że postawienia fideikomisarne, I 
albo majoraty, albo lennictwa mają być do ksiąg 
hipotecznych zapisywane, a przecież wszystko to 
wpisuje się zawsze bez żadnej kwestyi. Dlacze-

. . . .    była
bardzo rzadkim wyjątkiem.

Koło przystąpiło do dalszych rozpraw nad pa- 
0 „  . . , - - ragrafami ustawy. Przy § 27 sprawozdawca wska-

go? Bo to są ograniczenia własności, które m usząIzał dość uciążliwą zmianę, wprowadzaną w tym 
być wpisywane razem z prawem własności, jeżeli I paragrafie w służbie jednorocznych słuchaczów me- 
się ma wiedzieć, o jakie to prawa chodzi. |dycyny, iż obowiązani są pół roku służyć w woj-

Być może, że tu i ówdzie okaże się potrzeba I sku jako żołnierze, a dopiero drugie pół roku od- 
jakiej zmiany w ordynacyi hipotecznej w tym celu, I bywać służbę w szpitalach wojskowych, i przyto- 
ażeby instytucyę niepodzielności dokładniej roz- czyi motywa, któremi rząd te zmiany uzasadniał, 
winąć. Ale o tern nikt nie wątpi, że w takim ra - |P . Struszkiewicz wyraził ubolewanie, że ta zmia- 
zie Rząd będzie musiał wejść z dotyczącym pro- na jest uciążliwą dla słuchaczy medycyny a nie
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 t _______  __________  _____ ___  Wydział Towarzystwa polecił artystycznemu dyrekto
inni. Ci wszyscy przeniknięci byli'zasadam i | weg0 Krumlowskiego, wszyscy urzędnicy powiatowej |  rowi i gremium profesorów wypracować projekta pla-

~ - • -  -- J.i.—  dowygj, j I nu nauki w 8Zk0ie [ regulamina dla konserwatoryum
straży skar-1 i uczniów. Wypracowane projekta zatwierdził Wydział.

w nauce woisknwei • i i święcą z zamiłowaniem literaturze. Wcześnie też I boweJ- O godz. 10 przed południem udali się dele Wskutek wprowadzenia reformy i pomnożenia liczby
istotnie tvlko rou c d e n T  H w i I p I ,  i W ejrzał się Rieger po świecie; w r. 1846 wybrał I* "?  pp/ aadkomisarz Pohorecki i komisarz Dobija, przedmiotów naukowych, musiano wprowadzić nowesiotnie tyitco rou jeaen a dwuletnia służba była Iwvbrani z koła obecnych uczest.............................się na dłuższą podróż do południowej Słowiań­

szczyzny, później do Francyi i Anglii, gdzie stu- 
dyował głównie sprawy ekonomiczne. W r. 1848 
wybitne już zajmuje stanowisko razem ze znako­
mitym ówczesnym publicystą, Karolem Hawli­
czkiem. Do tej epoki należy tćż praski zjazd sło­
wiański. W roku 1850 zabiera się <to pracy lite­
rackiej. Występuje jako naczelny redaktor pomni­
kowej pierwszej czeskiej encyklopedyi Nauczny 
słownik. Na każdym posteiunku spotyka się po-

wybrani z koła obecnych uczestników, do mieszkania I siły naukowe. Sprawozdanie to, tudzież sprawozdania 
p. Haylinga i uprosili go o przybycie na miejsce I rewidentów przyjęło zgromadzenie do wiadomości i 
obchodu. Na schodach powitał p. radcę dworu Hay • I udzieliło Wydziałowi absolutoryum. Uchwalono także 
linga p. radca Krumłowski i z delegatami^ wprowa-1 budżet na rok 1889,: a do Wydziału wybrano pono-
dził do sali. Tu zabrał głos p. rafica Krumłowski i 
podniósł zasługi jubilata, uznane przez Najj. Pana, 
oraz wskazał, jakim pięknym wzorem dla urzędników 

I jest mąż, którego 40-tą rocznicę nieznużonej, gorącej

wnie pp. Dra A. Małeckiego, Dra E. Tilla, J. Cze- 
żowskiego i Dra N. Loewensteina. Rewidentami zo­
stali wybrani pp.: F. Bardasz, R. Doms i Wł. Gu- 
brynowicz.

T rz e c io  p o u fn e  z e b r a n i e  le ś n ik ó w  w półroczupracy dziś obchodzimy. Urzędnicy szli w ślady swe
_________________       ^  ̂  ̂  go wodza i umieli go czcić i szanować, jako tego,Izimowem, urządzane staraniem Tow. leśnego galic.

tern Riegera. Obdarowany świeTnym "talentem*kra- | któłT na wysokiem stojąc stanowisku, umiał własnym I odbędzie się we Lwowie w sobotę d. 15 b. m.
 /.--------- u—    > .  T Inrr.vklnflAm ynnhoniA inh Ua mrfi-w.ui A-™-., 7.0Uaw_I — Najj. P a n  przybył bez poprzedniej zapowiedzi

przewodniczy klubowi czeskiemu, jako prezes, za 
chowując mimo podeszłego wieku świeżość sił i 
energię. Razem z działalnością parlamentarną przy-

śby, aby jubilat ze służby nie ustępował i jeszcze I 
w długie lata przewodniczył swoim podwładnym. I 
Mówca wzniósł okrzyk na cześć jubilata, który obe­
cni trzykrotnie powtórzyli. W gorących słowach dzię-

jektem do Rady państwa. Ba Panowie! taką drogą | Przyniesre‘spodzmw7nych^przez Źarzad^woisk hom ówczym , broni interesów publicznych. Losy I P ok ładem  zachęcić ich do wytrwałej pracy. Zakoń- 
można kwestyę konstytucji postawić przy każdej fzyści; jednak gdy d a S n em  ] £ t ^ ^ L ć  w Izbie zbbżaj ą  go 1 łączą z Francmzkiem Palaekim, z k t ó - p: radca.Krumlowskx wyrażeniem nadziei i prof
jakiej bądź ustawie. Bo jeżeli takiej kwestyi w u- poselskiej wszelkie poprawki do tej ustawy, którą ^ 8 ° ,  ii? h a § • f 68*’ przez. Pewien c*a»
stawie niema, to ją  się tam włoży, a wtenczas bez zmian przyjęła „lewica“ i wszystkie innel ^ czynności parkrnenm rnej, w r., 1878
będzie z pewnością i każdy ją  znajdzie. (Brawo I stronnictwa „prawicy", nie proponuje także żadnej • WS ępUją W jmU 1 a y Paustwa- Kie^ ei 
z prawicy). I poprawki do tego paragrafu. Fos. X. Chotkowski

W końcu jeszcze jedno stanowisko rozebrać I przedstawił, że ustawa wojskowa w państwie nie- 
należy, z którego ci panowie zarzucają nam sprze-1 mieckiem zawiera takie same postanowienie co do 
czność z konstytucyą. Jest to stanowisko ze wzglę-l słuchaczów medycyny, jakie wprowadza nowa 
du na artykuł VI ustawy zasadniczej o powszech-1 ustawa. Pos. Hompesch starał się wykazać potrze- 
nych prawach obywateli państwa. Jak  wiadomo, I bę, aby słuchacze medycyny, mający w razie woj- 
artykuł ten stanowi, że każdy obywatel państwa lny  być lekarzami wojskowymi, obznajomili się choć 
może nabywać ziemię wszelkiego rodzaju i swo-lnieco z służbą wojskową i -  - -

w sobotę o godz. 1 po południu do K t i n s t l e r h a u s u  
i najpierw udał się do środkowej sali parterowej, 
aby przypatrzeć się „Kościuszce pod Racławicami- 
Matejki. Monarcha z wielką uwagą badał wszystkie 
szczegóły obrazu i rzekł: „To nowe dzieło Matejki

przedsięwzięć. Widać go wszędzię, począwszy od 
Macierzy szkolnej, aż do literackiej sekcyi Muze­
um czeskiego. Wyliczać wszystkich czynów oby- 

znali jak cieżkie su I )Jat?lskich i literackich Dra Riegera niepodobna, 
bodnie nią rozporządzać. Co do zasady, w tym I obowiązki żołnierza. Sprawozdawca przedstawit Z-> cle jege jest meprzerwanym łańcuchem bezm-

że inne zmiany, wprowadzane przez nJw ą ustawę! zabief ów> pełnJ cb zawsze najlepszej
a których usunąć niebyło  można, są daleko c i ę ż - Wł S -  Y czysty i jasny musiał obudzić 
sze, niż projektowana w § 36 i że z wszystkich h?ł«boklue uczuc,a w sercacb ladzi kraJ «wbJ “ iiłu- 
ochotników jednorocznych najlżej służbą wojsko-'-1̂

żbie. Potem nastąpiło ofiarowanie jubilatowi jego por-
kłada 'Się czynnie do pracy około najważniejszych I d'et“ w ozdobnych ramach, pędzla p Ferdynanda 
nrzensiewzieć. Widać uo wszędzie noeznw.zv Al^|3rJ’fia• f>ortret ten zakupiono ze składek, aprzedsta-

kował jubilat i przyrzekł poświęcać się i nadał słu-1jest jednem z najznakomitszych utworów artysty “
Najj. Pan udać się ma dnia 12 b. m. do Gracu na 
otwarcie nowej wyższej szkoły technicznej i tego sa-

artykule zawartej, szanowny sprawozdawca mniej 
szóści tak się wyraża: „Jestem tedy tego zda­
nia, że przepis ten rozumieć należy tylko w zna 
czeniu podmiotowem, a nie w znaczeniu przed- 
miotowem." Innemi słowy: wobec 
nie może nigdy wyjść taka ustawa.

wia on w wybornem wykończeniu p. radcę dworu | 
Haylinga w stroju cywilnym. Po ukończeniu uroczy­
stości rozlosowanym został, bez uiszczania jakichkol- i 

wiek wkładek, między uczestników obchodu mniejszy 
portret jubilata, pędzla tego samego artysty, również 
w ozdobne ramy ujęty. Portret ten przypadł prakty­
kantowi cłowemu p. Sochorowi. Wczoraj wiele osóbj

mego dnia powróci do Wiednia.
—  Ju l i a n  K laczko  przybył wczoraj, po dłuższym 

pobycie we Włoszech, z Wenecyi do Wiednia i za­
mierza przepędzić święta w Krakowie.

—  K siężn a  R e u s s ,  żona ambasadora, po długim po­
bycie u rodziny, powróciła na zimowy pobyt do Wie­
dnia.

„Lalki" (Pnppenfee), pantomina przedstawiona
najpoważniejszych składało życzenia p. Haylingowi; I w zeszłym roku przez amatorów na cele dobroczynne 
między innymi Prezydenci sądów i radcy sądu wyż-1 w pałacu ks. Lichtensteinów, a w której odznaczały 
szego. Otrzymał też p. Hayling wiele telegramów | się, jak wiadomo, zwłaszcza księżna Metternich i hr.ec artykułu III wą dotknięci są słuchacze medycyny,”’farmaceuci I .Ju ^.leusz Dra Riegera, który jest honorowym

me moze mguy wyjsu laua usiawa, któraby ogra-1i weterynarze, albowiem słuchacze medvcvnv ałn | czI°nkiem przeszło tysiąca gmin w Czechach i n a i ~ . * r '  w , V >• ” a ■ | n ‘ ' “ r> * /  * *■ '•--------- ‘ ““
niczała prawo rozporządzania ziemią ze względu żyć nnyą tylko pół ^oku jako L n fe rz e  nie sa Morawie> “ l o d z o n o  wczoraj w Pradze w sposób z Wiednia 1 kraJu- , ZeK kwo^ a nad«słab urzędnmy Romanowa Potocka, wystawianą jest obecnie w Ope- 
na osobisty orzymiot właściciela ziemi, ale m L a  Lhnwiazani zdawać 0*  I uroczysty. W Diwadle odbyło się W niedzielę ga. |  krajowej _ dyrekcyi skarbu bardzo_piękne album. Na jrze wiedeńskiej z wielkim sumptem i nadzwyczaj umie-
być wydawane ustawy, ograniczające obrót ziemi I szte służby wojskowef odbywają V  swoim fhcho | Iowe P o d staw ien ie , a wczoraj uroczyste p08ie-Okładce jest piękny monogram; karta tytułowa za- jętnie, budzi ona też ogólną ciekawość i bilety na te 
ze względu na jej rzeczowy przymiot, a która wym zawodzie Chociaż wątpŁ aby Jn e z  te Dół- dzenie. Kad^  mieJ8kie j , przyjęcie rozmaitych de-1 w^ a . ^ k a c y ę ,  a druga karta bilety z nazwiskiem | przedstawienia są rozrywane. -  W prześlicznej sali 
przez to pośrednio otrranio.r.a rmnnriarlTalnnSflI rnmno ai„fk„ >AinU«>i.n ..i t . ........---- 1..„____ .:.. Ipńtacyj i wręczenie daru narodów

na osobisty przymiot właściciela ziemi, ale mogą I obowiązani zdawać egzaminów oficerskich V  re * uroczJ stV 
k.,A — "“^ wy ,  ograniczające obrót ziemi Isztę służby wojskowej odbywają w swoim’ facho

rzeczowy przymiot, a któraIw ym  zawodzie. Chociaż w ątpi, aby przez tę pół , - - . , „
ograniczą rozporządzalność roczną służbę żołnierską słuchaczy medycyny o s ią - |Pv U  1 wr^ z®me daru narodowego —  lOO.OOu 

każdego takiej ziemi właściciela. Na to zupełna gnięto cel, jak i sobie zarząd wojsk założył, jednak p ‘ , posłów młodoczeskich przesłał
zgoda. Ani na włos nie różnię się się od zdania I nie wnosi żadnej poprawki z powodów wyżej Kie&e™wi podpmąny przez Dra Lngla telegram gra- 
sprawozdawcy, co się tyczy zasady. Jednakże I przytoczonych. | tulacyjny. Podczas przyjęcia deputacyj była także
wnioski jego, w drugiej mianowicie części, są błę­
dne.

Szanowny sprawozdawca trafnie to przedstawił, że 
ograniczenia w § 17 zawarte są dwojakiej kate- 
gory i: po pierwsze idzie o niepodzielność średnich 
gospodarstw; powtóre zaś o to , że nie wolno łą 
czyć w jednem ręku średnich gospodarstw, ani 
ze sobą, ani z większą posiadłością. Otóż co się 
tyczy tego ostatniego ograniczenia, p. sprawozdaw

*> h  -  “ / o b .  bardzo
małą zmianą powtórzono postanowienia ustawy 

1868 r. oraz nowel! z 1872 i 1887 r. do usta-
go z wiceprezydentem drem Meznikiem na czele. 
Alłodoczescy członkowie rady miejskiej nie byli

em bur-wy wojskowej, -  przyjęto bez rozpraw. Dłuższa P T  aa uroczystem posiedzeuiu na którei 
dyskusja  zawiązała się przy paragrafach od 44 mi8trZ Scholz 1 prof' iom ek Wltah jubllata- 
do 52 obejmujących surowe postanowienia karne 
za uchylanie się od służby wojskowej, za podstę­
pne uwalnianie się od niej, lub uwalniania innych I

Z  P e t e t s b u r g a .

p. Jorkascha i gremium krajowej dyrekcyi skarbu. | nowego Burgu tiyn Giboyera, pod tytułem D er Peli-
— W s p r a w i e  p o m n ik a  M ic k ie w icz a ,  z  powodu I kun, gromadzi wciąż liczną publiczność, a „An der 

rozpowszechniających się niedokładnych wiadomości, I Wien“ znane Krakowowi Przygody rozwodowe wiel- 
upoważnieni jesteśmy z poważnej strony do oświail-1 kie mają powodzenie.
czenia, że mistrz Matejko nie wycofał się z komitetu I — K a n c e la r y a  n a d w a r n a  panującego ks. Jana 
ścisłego (t. zw. komitetu pięciu) i że bierze wciąż I Lichtensteina zaprzecza w piśmie do N . f r .  Presse 
udział w jego pracach. — Ścisły komitet zażądał od I wiadomości, jakoby Papież w odpowiedzi na wrze- 
p. Rygiera wykonania figury Mickiewicza w większych I komo ofiarowane mu‘przez księcia schronienie, oświad- 
rozmiarach zanim ostateczna formalna umowa zawartą I czył, iż je  przyjmie w razie, gdyby w Rzymie jego 
z nim zostanie. I osobiste bezpieczeństwo zagrożonem zostało.

—  W ie c z o re k  m u zy c zn y  na korzyść ochronek od I — Z W a rsz a w y .  Kurator okręgu naukowego za- 
będzie się jutro we środę 12go b. m. w sali Towa-1 twierdził postanowienie rady uniwersytetu warszaw-

. , , - . i r- - » • Grażdamn  donosi, iż minister finansów opra-1 rzystwa wzaj. ubezp., pod kierunkiem p. A. Towiań-1 skiego o egzaminach piśmiennych z języka rośyjskie-
. , . / „ , t — i i . . 11 JOWiązanjch do tej Służby. W rozprawach tych |cow ał projekt banków wiejskich na następujących I skiego. W programie czytamy nazwiska: Moniuszki, I go na IV kursie wydziału historyczno-filologiczneeo
* zapa j (mówca czy a ) . „Jakaż jest I zabierali głos posłowie:^ \  ayhinger, Ruczka, Orze-1zasadach: aj kapitał zakładowy każdego banku po-1 łlandla, Schumana, Belliniego, Verdiego itd.; dekla-1Studenci wspomnianego wydziału mają obok egzami- 

różmea pomiędzy postanowieniem, że vvtaściciel I chowski, Bartoszewski, Kopyciński, Popowski, I winien wynosić przynajmniej 1.000 rsr.; b) banki jmacyę wiersza Gawalewicza.— W koncercie weźmie I nu ustnego, pisać odtąd na ostatecznym egzaminie 
większej posiad ości nie może nabj wac chłopskie-1 Niemczynowski, Hompesch i Chrzanowski. Para-1 wiejskie mogą podejmować tylko następujące ope-| udział kilku znanych i cenionych amatorów — cel I ćwiczenia w języku rosyjskim na dany temat. Temat 
go gospo arstwa, a pomiędzy postanowieniem, żel grafy te przyjęto bez zmiany wraz z rezolucyami I racye: przyjmowanie wkładów', zawieranie poży-|zaś zasługuje na poparcie. Znanym jest zbawienny i I ma być oddzielny dla każdego oddziału i wvbieranv 
szlachcic lub meszlachcic me może pewnych grun- do §§ 50 i 54, z których w pierwszej żądano u-lczek i wydawanie zaliczeń. Wszystkie operacye I dobroczynny skutek instytucyi ochronek dla małych ma być przez profesora danego przedmiotu ze wsnóL 
ow na ywac o są ogra,niczenia po mio owe 1 1 wolnienia od wszelkich stępli i opłat podań wnie-1 banku mogą przewyższać tylko 5-krotnie kapitał I dzieci, a instytucya ta zasługuje ze wszechtniar na I udziałem lektora języka rosyjskiego. Ocena ćwiczenia

art. VI ustawy zasadniczej wyklucza je  całko- s.onych przez wojskowych o pozwolenie żenienia banku. Pożyczki i zaliczenia wydawane być mogą poparóe. pod względem formy i języka n l le ż e ć T d o  osobnej
1 U- dlaj  poW°Y wanych na ćwi-J krótkoterminowe na 0 miesięcy i długoterminowe I —  S to w a r z y s z e n ie  rę k o d z ie ln ik ó w  „ Z g o d a "  obcho-1 komisyi egzaminacyjnej z języka rosyjskiego, ocena

jdziło uroczyście w pięknie przystrojonej sali cechu I pod względem treści należy do profesora przedmiotu,Ależ między temi postanowieniami zachodzi ró-1 czenia wojskowe, a znajdujących się za granicą, na 3 lata.
ii pa jywałt.nwnn t ioaf nwanint nr7v. I Rnonf a  ‘__ :  z.__ i ,, I ,

sprzedadzą ma ją  przeciw jego woli bo i to 11868 oraz z ustaw o obronie krajowej i póspoli-1 wspomnianej gazety, instytucya ziemstwa ma u-1 Sokołowskiego, składał się z bardzo dobrze wykona-1 ryczny.
się z arza o i ez mają u zos anie onzaw- l  em ruszeniu, — przyjęto po krótkich rozprawach. I ledz gruntownej reformie, przyczem władza gu-|nego kwartetu smyczkowego, deklamacyi p. Janusza, I Wykończający się w pracowni artystycznej Syre- 
sze szlachcicem, buac jest to przymiot do osoby Uchwalono także rezolucyę wniesioną przez komiL bernatoró*v ma być znacznie rozszerzona. (śpiewów solowych, wykonanych przez panie M. i Z. wicza pomnik dla ś. p. Królikowskiego, przed usta-
P.'fiJW1̂ Z vv^’ St ° r0 nlC °Puszcza wraz z m a-Isyę wojskową izbową do § 7 1 ,  żądającą uzupeł-j Petersb. Wied. dowiadują się, iż projekt utwo-|Mi., oraz chórów stowarzyszenia młodzieży handlo-1 wieniem ma być wysłany na wystawę paryzka. 
ją  iem. pros przeciwnie ma się rzecz z p j ę - l  niema ustawy o zaopatrzeniu wdów i sierót poi rżenia specyalnego wydziału przy miuisteryum fi-1 wej. Całość wieczorku wypadła dobrze — program, | Gościnny dom państwa Edwardowstwa Leów w War- 
olfU*iAn (P»vl,U- i ° i ’a! ° P^J^cie Je8 czJ'ś ° j 0 cerach i żołnierzach. Postanowiło także Kolo | nansów, pod nazwą kolejowego, ma być niebawem | złożony z polskich utworów, przeprowadzony starań-j szawie zawrzał onegdaj wyjątkowym ruchem i życiem •
• f l  h ć a cici em lej posia oscilgosow ae za postanowieniami przechodniemi i za urzeczywistniony. Orgauizacyą biura zajmie się (nie przez p. Wereszczyńskiego, uprzejmość prezesa i zebrało się w nim liczne grono byłych wychowańców-
jest szlachcic, czy nie szlachcic, katolik czy bez- dwiema rezolucjami orzekającemi ulgi w wykona- sam minister finansów zarządu, oraz ogólna cecha patryotyczna, złożyły się warszawskich kursów prlwnych z przld ł 7
MUchcJfTTwaci0 toka 7JemieP' ^ P nnaU 7.nstanie°Cmi-1 faP*? Ł a ^ ? “f h!Ial0110 ^ P 0'I  .GlbwnV_ zarz4d wzbroniły wstępu do R o-|ua bardzo przyjemny wieczór to też zebrana pu- dziestu dwóch, dzisiaj po większej części starców po-

rąco każdy numer I wążuych, przyprószonych siwizną i pochylonych la-

podmiot stałym przymiot rzeczy, a więc przymiot I by wojskowej,"  którzy"' skończyli^ sTkołę Tolnmzą | th u ir  DoVych'czirprsmo ‘ m i a ł o i T ó z Z T ^ -  W aln e  z g r o m a d z e n ie  członków Towarzystwa S n ^ t b y w E
nieoso is y, niepo mio owy, ecz prze nno owy. i mają sami gospodarować na dziedzicznych go-Jdziło się w prowincyach nadbałtyckich w bardzo (wzaj. pom. uczn. uniw. Jagiell. przyjęło sprawozda-1 dziesięciu kilku kolegów ze szkolnej ławy zaszczycił parpraTdaraf r kSCT T POdarStWach rolnych, uwzględniał zarząd wojsk, poważnej liczbie egzemplarzy. nie ustępującego zarządu i wybrało w d. 2 grudnia swą obecnością JE. X arcybiskup Popiel ^który przed
T Z Z ^ l r iQ(ial’ Że jest istotnie, sko- przyznając im wszelkie ułatwienia w spełnieniu Słychać ponownie, że minister spraw wewnętrz- b. r. na rok administracyjny 1888/,, prezesem Ro- poświęceniem się stanowi duchownemu, odbywał sto­
ro nieco później w mowie swojej mówi, że gdyby |służby pod bronią. Inych Tołstoj, ustąpi, pomimo że stan jego zdro-lmualda Bindera, wiceprezesem Franciszka Janczego, I dya prawnicze. Około czcigodnego arcypasterza sku-



pili się po czterdziestu paru latach towarzysze lat mimo tych usterek, grał starannie i kilka scen 
młodzieńczych i na upamiętnienie tej chwili ofiarowali a szczególniej w ostatnim obrazie, wyszło poprą-’ 
JE. wspaniałe album ze swemi fotografiami, oprawne wnie. Panna Kałużyńska rolę Klary wykonała do- 
w czerwony plusz ze srebrnemi okuciami, z herbem brze. Utrzymała swój zapał w przyzwoitej mierze 
rodowym, insygniami arcybiskupiemi i cyfrą na okład- i bez gwałtownych wybuchów, potrafiła wywołać 
ce, oraz ze stosowną wewnątrz dedykacyą. Wielu pożądane efekty. Pan Konopka, niewielką role 
uczestników zebrania przybyło nawet ze stron dal- Brakenburga* odtworzył ciepło i serdecznie Pan 
szych, do tych n. p. należał p. Antoni Wrotnowski Rygier, jako książę Alba, nie miał pola do roz- 
ze Lwowa. Reszta pozostałych przy życiu, nie mo- winięcia swego pięknego głosu Chwilę gdy wjeż- 
gąc Się stawić osobiście, nadesłała listy i telegramy. | dża Egmont na dziedziniec jego pałacu, powinien

silniej zaznaczyć. Był portretowo ucharakteryzo
Repertuar teatru krakowskiego.
We środę 12go: Pierwszy występ słynnych śpie­

waków szwedzkich, tak zwanych „Trubadurów pół 
nocy,“ oraz Dziwak, komedya w 5 aktach, Ałeksan 
dra Mańkowskiego.

We czwartek 13go: Drugi i przedostatni występ 
słynnych śpiewaków szwedzkich. Program nowy — 
oraz Wakacye małżeńskie, komedya w 3 aktach,
A. Valabrequa.

CZAS z Środy 12 Grudnia 1888.

Każdy przyzna snadnie: koncept to nielada, 
By za temat szaradzie służyła: s z a r a d a .

ruszyła, wywołała znowu dyskusya w Radzie pań­
stwa nad ustawą wojskową. Tem korzystniejsze

W i e d e ń  11 grudnia. (Z Izby deputowanych). 
Minister handlu donosi w piśmie,, wystosowanem

wany.
Tragedyę illustruje piękna muzyka Beethovena, 

[utrzymana w podniosłym stylu.
Z  fotelu.

Koncert panny Izy Boznańskiej.

S t e c°z k o'\vs 'k i ern if^ze WraŻenie W8tępny art/ kuł w mierze do Izby, iż do budżetu należy wstawić tytułem
„m ie nadesłał .  2. ? « ^  * ,

Panna Iza Boznańska, pianistka, wystąpiła wczo-
w  nintPt 1 a™ . rw of • * 1 . , . 1 raj w sali redutowej z własnym koncertem i zło-
W piątek )4 g o . Ostatni występ słynnych śpiewa- żyła przedewszystkiem wykonaniem tria Beetho-

8zwedzk‘ch- Program nowy -  oraz Przygody  vena dowody techniki bardzo ładnie rozwiniętej 
M a rł ^  W ’ Bl88°na 1 P ^ W . '  1 W rzen ia  pewnego. Zrozumienie rzeczy I

w  CnWp p  • ev 7 i zasługuje, szczególnie w pierwszej i ostatniej czę-
d v ^ w  3 S t i l f  A ó n r aZAhPie,rWSZy:- n komH śc itr ia ’ na ^ P e tn e  uznanie -  bez szukania efek-1 
t  ?  Abrahamowicza i Ryszarda tów> bez rozdrabniania umiała panna Boznańska

g Uwydatnić wszystkie szczegóły kompozycyi.
rinio i - i .  • -i Sonata Beethovena op. 31 Nr 2. wogólności wy- ^p.iou w  mama.

w t e  8te™ od 0-8 d”o 2  dWoeT 8 eo” o' r na”a bprdsso poprawnie a miejscami piskaie f,i W ssy.tkie in .e  ro z w ija n ia  nadeszły w nocy smeg, term. od —0 8 doszedł do -(-3 0 L. | zowana .zvskalahv na i03n,,i;w,„; t  I 1,0 . ,oU „,ooi ;„i, u..if
Barometr idzie

Dziś krakowski Czas 
Trochę zmartwił nas. 
P atrzę , cóż na czele, 
Jak  zwykle w niedziele, 
Zagadka nielada, 
Prawdziwa s z a r a d a .  
Ale tuż — o zgrozo! — 
Jest dopisek prozą,
To nowość, mój panie, 
Aby rozwiązanie 
Dowcipnie, zawczasu 
Nadesłać do Czasu. 
Nagroda ta  sam a:
Dzieł wieszcza Adama 
Tomów ponoś cztery. 
Więc temi litery,
Choć niewiele warte, 
Piszę znowu kartę, 
Prosząc na jasełka 
O te piękne dziełka. 
Adres mój już wiecie: 
Dom księcia Adama,
A piętro aż trzecie... 
Ukłon łączy mama.

w

szczony, a. o którym dowiedziano się dopiero z za- jako zwrócone od kolei koszycko- bogumińskiej 
granicy. Artykuł ten został przyjęty w pewnych austryackim kolejom gwarancyjne zaliczki z pro- 
kołach tutejszych bardzo m ile, a powaga, miara centami. P
i głębokość poglądów, któremi się odznaczał, na- Prezydent poświęca pamięci zmarłego Grochol- 
e ycie są ocenione; zwrócił też był ten artykuł skiego gorące i zaszczytne wspomnienie, którego 

na siebie uwagę za granicami monarchii; dzień- Izba stojąc wysłuchała.
niki francuskiepodniosły’ jego znaczenie, a Tim es\ Nastąpił dalszy ciąg jeneralnej dyskusyi nad 
powtórzył go. Niemniej dobre wywołało wrażenie ustawą wojskową.
w Wiedniu, wystąpienie innych polskich organów, Jeneralny mówca Barnreither polemizował z za- 
mianowicie Przeglądu, za zasadą niezawisłości patrywaniami Riegera i Gregra. Mówca apelował 
w sprawach wewnętrznych wobec zewnętrznych do ministra oświaty względem złagodzenia posta- 
przymierzy, a zwłaszcza zaznaczenie, że takie ar- nowień^ tyczących się jednorocznych ochotników, 
ty Kuty, jak  ów słynny w Kreuz-Ztg, obrażają także kończąc mowę życzeniem, aby w Austryi uczy- 
w Laiicyi uczucia dynastyczne. Zwrócono tu także niono wreszcie to wszystko, co potrzeba iżby ta- 
uwagę na zresztą piękny formą i treścią artykuł kowa nie została wypartą na ostatnie miejsce po- 
warszawskiego Słow a , który z wielkim taktem między państwami Europy, 
omówił całą tę sprawę. | Jaworski oświadcza się imieniem Polaków za

. . ~  I ustawą wojskową, z uczucia wdzięczności dla tego,
Donieśliśmy wczoraj za Dziennikiem Poznańskim, I którego wielkoduszności Polacy zawdzięczają roz- 

I iż otwarcie seminaryum w Poznaniu, ma być oku- wój swego narodowego życia. Przymierze z Niem- 
pione nowem ustępstwem na rzecz władzy pań- cami zostało zawarte, aby Europę ochronić przed 
stwowej, a mianowicie, iż tak przy otwarcia za- niebezpieczeństwami powszechnej wojny, i aby 
kładu, jak  i na przyszłość całą mianowanie pro- wobec pewnych aspiracyj na wschodzie i zachodzie 
feśorów przy poznańskiem seminaryum duchownem energicznie zawołać: „tu a nie dalej.“ Przymierze 

formie I ^ e. za*eżn?m °d przyzwolenia pruskiego m ini-1 polega na równęrzędności, gdzie żadna strona 
stra oświecenia. | nie może się mieszać do wewnętrznych stosunków

tem - 0‘8  (J. Wiatr I trzebnych a l h r ^ A  a  m tep }~ q u Z i Tecita'iivo I MkwUTprtboTOS J C S  . * « » •  najlo-1 Mówca odzywa »is do lewicy, a b , i inaym iyć
połudn. zachodni. wymagają wielkiej prostoty. Środkowa część pię- więzywaniu szarad. Dobre rozwiązania nadesłali- y  mformacyj —  pisze K u ryerP o zn a ń sk i — pozwoliła; kwestya językowa w Austryi najlepiej

— We środę d. 12go grudnia: ś. Merkuryi i Dyo- kniej wypadnie, jeśli mniej będzie miała akcentów, Ep.: Kazimiera Ł., Kazimiera Falkowska Ur- za81i*&nW ? h ®[najpoważniejszego i najkompeten- się rozwiąże, jeśli się jej nie będzie usiłowało
nizego. ' a  w ieee i x>-łehnkn£ni O ooió „ „ ________I oonlo --------- i . . .  cu „  • ’. ItniejSZegO źródła, m o żem y  o św ia d c z y ć  ŻA w ia d o . I WO£"Óle ro z w iezy w n ć  w  h

Ruch umysłowy i artystyczny.

a więcej głębokości. Część ostatnia zagraną by ła  szula Mossakowska, St. Meixnerowa Apolonia I !Jf Zef,° .zródła- możenjy  oświadczyć, że wiado wogóle rozwięzywać, w każdym razie jeśli nie
najpiękniej i mogła w zupełności zadowolić wy Kwiatkowska, Lucyna Jastrzębska Konstancyn fJ0!  D z\ ^ \ k a  niema najmniejszej podstawy, będzie się zadawało w tym kierunku żadnego
brednego słuchacza. 3 Komorowska, Felicya Goldmana J a n i n a i M a ^ a  I powJ.edz,.eć> .że na Tumie nie wiadomo nic przymusu.

Z trzech drobniejszych utworów, wypadł nokturn Pieniąźkówne, Maniusia Cichocka Antonina Da- N  i° zgodzenm S1S rzs*du na otwarcie seminaryum Przejście do dyskusyi szczegółowej uchwalono 
Chopina (cis-mol) ładnie i z dobrem zrozumieniem. nek> Marya i Felicya Waśkowskie A Stypkow- hy neg° ,W Poznauiu> ani 0 przyjęciu przez bardzo znaczną większością głosów. Za tem gło-
Melodya Moszkowskiego miała niejedną zaletę, a skai Lina G., Wandzia H. M. A. R. Y. A Okml i^ l  rzymską przytoczonych przez Dziennik  wa-1 sowaia prawie cała Izba, przeciw tylko kilku de-
taniec Scharwenki wiele wdzięku i lekkości. U., Elcia z Brzostku. ’ ......................... ’ runków, na które się nie zgodził Najprzewielebniej-1 mokratów i antisemitów.

Nic dziwnego, że publiczność przyjęła produk-| Pp.jDz. Kamieński, Adam Kośmiński, X. C. W. ~  a  -przy. fm  p r z e c i e ż | B e r l i n  11 grudnia. Parlament przekazał poiość przyjęła produk- Pp. Cz. Kamieński, Adam Kośmiński, X. C. W I Arcypasterz —  a  przyzna przecież B e r l i n  11 grudnia. Parlament przekazał po
i oceniła prawdziwe z ul. Poselskiej, Władzio Fischer R Szpor Se- h’ \  ■ /  ,rewelacye Dziennika  zawierały długiej dyskusyi przedłożenie rządowe, tyczące się 

iścią stanowić będzie kretarz klubu geograficznego Adolf Nowaczvński T  8° ‘e .c odr°binę prawdy, pierwsza musiała zabezpieczenia robotników na wypadek starości, 
■ Stefcio Tałasiewicz. M. I. Głowacki E ^ to  Krau ™ otrzymać wiadomość tutejsza Kurya ar-1 szczególnej komisyi, złożonej z 28 członków.

pa, Witold Kurnatowski. Lnrfn/it Cyx!s. up,a- . . Beri i u 11 grudnia. Nordd- Alla. Ztn wv

Z teatru. Słynni śpiewacy szwedzcy, zwani w ca 
łym świecie „Trubadurami północy" w przejeżdzie
z Wrocławia do Bukaresztu, następnie do Konstanty-1 cyę ze szczerem uznaniem
nopola, Egiptu itd., wystąpią gościnnie trzy razy tylko I zalety tej gry, co z pewnością
w naszym teatrze t. j. jutro we środę, we czwartek zachętę do dalszej pracy dla młodej pianistki. ____________
i piątek — za każdym razem z nowym programem. Pp. Singer i Nowaczek przyczynili się przede-1 Pa> Witold Kurnatowski, Imdwik^iTorowski” S tdan  I . I B e r l i n  11 grudnia. Nordd,. Allg. Z tg  wystę-
Towarzystwo tn składa się z następujących osób: pp. wszystkiem dzielnie do pięknego wykonania tria, Cześnikiewicz, Henryk Doening Hieronim’ Groebl - 3 , Sa-m° ^ in ris“ y zaprzeczyć następującemu puje przeciwko doniesieniom dzienników, iż cesarz 
Erikson, Froholm i Smith (tenorzyści); pp. Schull, U  p. Nowaczek wywiązał się wraz z pianistką Józef Drobner, Arnold Bannet Józef Kwaśniewski’ I , ! e. . emu. D ^enn ika : Wiemy nad to , że już I Fryderyk miał zamiar zakazać czynnym oficerom
Lowenmark i Kindlundh (basiści), pod dyrekcyą Hu- bardzo dobrze z zadania w polonezie Chopina.— Stan. P. Bogucki, Tadek z ’ Podgwieździa Max s!aJ rz3d od niektórych kandydatów do profe- nosić mundur poza służbą. Zakaz ten, powiada
gona Luttemana. Panowie ci występowali już u nas Prócz tego grał p. Singer dwa bardzo piękne Tschapka, I. N. Korybut Daszkiewicz B. Prvsak sors Posad wymagał podpisania uprzedniego I Nordd. Allg. Ztg, byłby zerwaniem ze staremi
przed dwoma laty i przez 8 wieczorów z rzędu za-1 u8tępy z suity Riessa, z prawdziwem powodze-1 Stanisław Janikiewicz, Wł. Marossanyi Z Fal-1 VarUD .̂ > na które się k a p ł a n  k a t o l i c k i  ża-1 tradycyami domu Hohenzollerów, i jest nowem,
cłiwycali wówczas swym koncertowym śpiewem tłu - |niem, a p. Nowaczek menuet Poppera i drobną kowski, Zygmunt S ..g ., Janusz B Ó Starv L ^  miarą zgodzić nie może." I o tem w kompe medającem się dostatecznie zganić usiłowaniem,

melodyę. Franciszek B ylicki. Koń, Józef z Wawelu, Wojtek, W n i ^ k '  ’k ^ J  I teatnem miejscu mc me wiedzą." aby pamięć czcigodnego zmarłego dla niecnych
■Tadzio K. ' « ----------- — — » i — — — celów wyzyskiwać.

Bezimiennie: A. K., M. W., I. G., A. B., W. T p l p O - r a m v  w ł a s n o  r 7 Q C l l «  Staatsanzeiger ogłasza dosłowny tekst depesz, 
St. K., G. R., M. D., Nie-konkurent Olek R. c i e g r a m y  W i a S n e  v  L /Z a S U  . wymienionych pomiędzy cesarzem austryackim a
G...i, H. X., Anonym. ' | W i e d e ń  11 grudnia. P r e z e s  K o ł a  po  1-1 0̂ f f yl ; ł ^ ileU8Zj  ^ aJj-^*ana- Ce-

mnie zbierającą się publiczność. Nie wątpimy, że i 
tym razem będą miały powodzenie te produkcye. — 
Oprócz kwartetu szwedzkiego, artyści nasi odegrają 
jutro komedyę Mańkowskiego p. t. Dziwak. — Na 
sobotnią premierę przygotowuje się trzyaktową ko­
medyę pp. Abrahamowicza i Ruszkowskiego p. t.: 
Florek.

Dział ekonomiczny.
Z kraju: Marya Dąmbska z Kossowy, I. A. B. s k i e g o  D r  K a z i m i e r z  G r o c h o l s k i  U ™ m e“ ieck .1 W8Pomina z serdeczną wdzięczno- 

W s p r a w i e  d o s t a w  d l a  a r m i i  odbywałylz Niewistki> Lapaj z Podgórza, L. z Krzeszowic, u m a r ł  w c z o r a j  w A b b a z y i .  Scią. 0 biernej przyjaźni i życzy, by Bóg cesarza
A7Aroi m r., J • ' IJ .  Ziembiński z Rzeszowa, P. C. z Przemyśla, W i e d e n  11 grudnia. Z powodu zgonu Gro- d“ 81 t S° 1 W * P0^ 11 EuroPy_ .  . w  . , . • • S1̂  wczoraj narady w lokalu „Zgody.“ Dla poro- Ziembmsł , ... . .  _ _____ v . .7 w . _  r _______ ____

„„i ^  iP-ia 6- 0 4ej po zumienia się w tej sprawie z tutejszymi ręko- K,09zkowski ze Lwowa, Hajduk córeczka majstra I cholskiego zwykły obiad parlam entarnyrT tóry *̂o-1 ' a a -
południu odbędzie się w sali Rady miejskiej odczyt dzielnikami, przybyli ze Lwowa jako delegaci !?esiel8kieS0 z Lawy ruskiej, Adam Bogdany ze becme odbywa się w hotelu Erzherzog Karl, zo- n;P̂ 7rnrZ o d p o w i a i wyraził przekonanie, że 

: aMar}ana Morawskiego T. J.: „Zagadka tamtejszych majstrów pp. Wysocki, Mikuliński i Zw>erzyńca, podpis nieczytelny ze Świątnik. stał odwołany. Zwłoki wielkiego obywatela i prze- ; nr,J n ,Pa °y  przX!azni zapewni pokój
wieży Liffela." — Dochód przeznaczony na założenie Szuster. Udział rękodzielników w naradzie tei hv  ------  1 ----------*—  ^  ’ • ”  ■ h  Przyniesie obfite h lo f i-o s ła w ^ ń ^
b ib lio te k i  w un iw . Jasriell. d la  uczn ió w  w v d * ia łn  ł a n .  I __J *biblioteki w uniw Jagiell. dla uczniów wydziału teo- bardzo nielicznym. Delegaci przedłożyli zebranym 
logicznego. -  Biletów nabyć można w księgarni p. dotychczasowe w kwestyi tej^ usiłowania we Lwo-

g°odz?nyg 2 -a *  “  ^  1 « « ^ l i  do solidarnego działa-1 Dla

Od Administracyi „Czasu1.1

wódpy przewiezione zostaną do kraju. Koło ma 
wysłać deputacyę do Abbazyi.

przyniesie obfite błogosławieństwa.
11 grudnia. Izba uchwaliła cały bu-

_ i Namiestnik BAdeni i Marszałek Tarnowski po- Żet 3f 3 gło8ami przeciwko 115 i ustanowiła kwotę
. u , - . -      pogorzelców w Wełdzirzu nadesłała p. An- z°8tają j.e8ZCze w Wiedniu> Sdzie ««  toczy spra- n ^ c  w k o ^ S ż e ^ f d  ^  Prawica glosowała

ma. Rezultatem narady był wybór komisyi, z sie-1 toniua Hoffmannowa 5 złr. | wa propinacyjna. I ^ - ^  ' oświadczywszy poprzednio,
dmiu osób złożonej, do której powołano dwóch ...............................

T E A T R .
. .  , Dla weteranów polskich w Londynie nadesłał W i t d « >  U  grudnia. Margrabia B a c q u e h e m L ^ ^ Jak° ponieważ ukry-

majstrów szewskich, po dwóch krawców i sto la- Dr J .  Kownacki z Wieliczki ze składki, urządzo- za? 0Wledział P o d ło żen ie  ustawy o statystycznych • konsekwentme żądanej
rzy oraz jednego ślusarza. Zadaniem komisyi bę-1 nej podczas nabożeństwa odprawionego w dniu I °Pł_ątach. j eimmy^ekonomicznej.rzy oraz jednego ślusarza. Zadaniem komisyi bę „ . ___ ________

_  idzie utrzymywać w zachodniej części kraju łącz-1 8 b. m ., kwotę 15 złr,
JLgmont, tragedya w pięciu aktach Goethego, prze- oość z działaniem komitetu lwowskiego i starać

robiona na scenę przez Schillera, z muzyką się o zbieranie udziałów po 100 złr. Rękodzielni-
Beethovena. kom chodzi o podjęcie na razie dostawy robót

| krawieckich i szewskich dla obrony krajowej.___
szewców

Artykuły w dziale 
dzą̂  od Kłedakcyi.

„Madesłane" nie pocho-

kapitał N A D E S Ł A N E .

I B u d a p e s z t  11 grudnia. Na posiedzeniu Izby L 0^ n * !7 *  ^  §[udnj a- . Wczoraj otwarto testament 
przedłożył Fabinyi nową procedurę karną wśród k8-Q !era' P°dług  doniesień dzienników, zapisała 
okrzyków „Eijen." łona swój pałac ambasadzie austryackiej.

Przeciw ustawie wojskowej zapisało się do gło- m * * ' 11 gr.ndnia- .Rada municypalna uchwa- 
su 40 mówców. llła znaczn.̂  większością wniosek, aby postawić

B u d a p e s z t  11 grudnia. Na wyekwipowanie ^ ^  “ i t?m miej8cu’ na
(2499 5-52) i uzbrojenie honwedów preliminowano wydatek 13 został spalony Uchwała ta  spowodowała

milionów, płatny w ciągu 4  lat. hc“ e przychylne m anifestacje ludowe na ulicach.nie z tego św iata, jak  Klara i Brakenburg. Sam ^  ^  chcieliby zebrać drogą udziałów przy-
nawet bohater Egmont* ma chwile zwątpienia i I naJ“ nl.eJ na sumę 50,000 złr. Dotychczas rozpo- 
w ostatnim obrazie^ chęć uratowania życia* gó -1^ dzają ud;7‘a 'al,Jl snbskrybowanemi w liczbie
ruje nad poświęceniem swej osoby. Lecz z drugiej . ?'■ na f  Wybranemu komitetowi k r a - -----------— . . uiz.cz najzuaaomirszycn ie-i u  ■> , ,  , .
strony* całość przedstawia się jako prześliczny dra- przTs‘uSuJe prawo powiększenia liczby I karzy, między innymi także przez profesora Dra L  i-e ^  d i  g rn(jnia. W pa j,auicucic uswiau-1 u„i : „ r „ q__q v  i *• 7*'.—'  —

f, pełen wzniosłych myśli, o wspa- członków- __________  H. S e n a t o r a  w B e r l i n i e ,  Dra T h o m  p s o n a  1° Y ^  ? 0l*Cy’ A' zatcz^ c^  1 centrum przychyl- A n a8  “ a ‘
-    • -  M  ' r . f W . J  1 Ura M a » , ; „ i 4 o Pw8 E a T „ L y ta  ° ~  X "

Honem lekarstwem przeciw zatka­
niu stolca ,  które przez najznakomitszych le-

Buda-iPesżt l ig o  grudnia. Barosz wniósł I l 1 Utworzono gabinet pod
pierwszą półmilionową ratę na regulacyę Żelaznej v ^ A -  Sagasty. W skład gabinetu weszli: 
Bramy. - J jVegaArmi jo jako minister spraw zewnętrznych,

Berlin 11 grudnia. W parlamencie oświad- Capdepcn jako minister spraw wewnętrznych, Ca-
mat poetyczny,
niałej tezie przewodniej i owe abstrakcyjne posta-1 a  .
cie, owiane duchem poezyi, pod tchnieniem talentu sp r a w o zd a n ie  z ta rg u  zbożowego
Goethego, ukazują się w zupełnie innem świetle. I na Kleparzu.
Egm ont, to pierwszy błysk woluości ludów. Owoc I l r a k ó w  dnia 11-go grudnia,
za czasów Filipa II był jeszcze niedojrzały i ów | Pomimo, że dowozy zboża w ostatnim czasie

dotychćzas^uży^anych^środków^ozn^czony dostał) zaRoetticlier zapowiedział przedłożenie ustawy o

i S l d o w T n L y f h ^ ^ a w ^ y c ?  p^gułfk^szwm cS-1 “ eP ,,,l,i ^  &rud° ia- ^ r d d . Allg. Ztg  omawia I ^ o ^ n i k i e m  ministeryum
pierwszy pionier płaci swoją głową. K lara , sym-1 trochę s ię ' zmniejszyły, to "jednak "poT w plyw em  I skich ** BraIld,a w y t- U^Hen w Szwajcaryi, któ- S y M k i^ D c ^ a d l6^ 1? 0?  ^  u a . 8tosuaki au- Kraemer, ’ &S°  W8tąpił w,ceadmirał
boi miłości ojczyzny, sponiewierana i podeptana, słabej tendencyi za granicą, targ zbożowy u nas f® l ą o ty c i a  we wszystkich lepszych apte- L u  • takow,e. 1 s% zagadką
lecz odradza się i na znak zwycięztwa koronuje nie może się ożywić i pokup jest ciągle o g ra n T kach w Pudełkack po 40 ct. lub 70 ct., z opiŁm mem‘eckich- I —
męczennika za swobodę. Brakenburg, to lud,  ko- czony. Z wyjątkiem celnych gatunków które ażTcia- trzeba więc zważać na ogłoszenia k on-L nU T  1 . gr.udma- Pomimo kryzys panam-
chający ślepo swój kraj, i gdy ginie przywódzca, mierny napotykają odbyt i wskutek tego w cenie . rienc^ n,e’ wTchodzące od fabrykantów z a s t a r z a - 1 ° raZu W! ch,, 8przedaży papierów publi-
on zostaje, aby pod innym kierownikiem prowa- stosunkowo dość dobrze się trzym ają, średnie łych f gułe,k', !e?  ob8tawać przy nazwie A. Brandt, d ?  Pognębiania giełd, poży-
dzić rozpoczęte dzieło. Alba, przedstawiciel despo- ziarno, zwłaszcza pszenicy, zunełnie iest zaniedbane h v.yrażone dokładnie na każdem pudełku. Wszyst- w 1 ,w Paryżu kilka razy pokryto,i.  : i—:„.i~ n-n«i: nAm.inortio mvnmn nnin-*r i: _ i i ? j i lriA mną  ? i - i  J u c a p o i  11 grudnia. Uwięziono tutaj dwóch a-

____ * 1 i  . . . _ _ _

P e t e r s b u r g -  11 grudnia. Szef jeneralnego 
sztabu przy ministeryum marynarki Czichaczew 
został -----!-

K .U R S A  T E L E G R A F I C Z 1 E .
W i e d e ń  11 grudnia 2 godz. 30 min. popoł.

tyzmu, i książę Oranii 
cznego i zarazem przywiązania 
stanowią galeryę owych 
jących, zapisanych w 
każda z 

Jalio
z wielką siłą uczucia ; wszystkie postacie pełne 16 25 do 6-50 złr. (z akcyzą), 
energii i odtworzenie ich ze wszystkiemi odcienia- kilogramów, 
mi całej skali namiętności i poświęcenia*, przed­
stawia niemałą trudność dla artystów i nic dzi­
wnego , że nie wszyscy wywiązali się odpowiednio 
ze swego zadania.

ł — r °  . - - - - -  ̂ i  /.a, pszenicę białą oa i 6U do 8 -— złr \ . \ api eaacn.  j xa a? a  ------.- • •
zapisanych w dziejach ludzkości, lecz za czerwoną od 7-5U do 7-80 zlr za żółta od z4danie przcsyła je  taliże liążłiemu zamawiającemu L .3 IL  11 grudnia Szescset socyalistów na - L . -  5 ńPaP^eop.
nich uwydatnia alegorycznie pewną ideę. 7-40 do 7-80 złr.; za żyto od 6 — do 6 5 0  / l r -  ° p l a t n i e  główn^  sklad: aptekarz F. S c h m i e d aZf 0mad“ ® b o b k ó w . Policya zbrojno f  k r e d c e  

udramatyzowany poemat, nakreślony jest za jęczmień od 6-—  do 7 —  złr • za owies od w Cieplicach w Czechach. rozpędziła tłumy. Wielu jest rannych. Liczne are- Londyn............... ...złr.; za owies od 
Wszystko za 100

Rozwiązanie sza rad y .
Co znaczyła umieszczona w sobotnim

Ostatnie wiadomości.
Piszą do nas z W iednia:

Pan Sobiesław, jako Egmont używał za w iele! Czasu szarada, rozwiązał najkródej'“p . ^ K o S t y  Iz d S e " ’™ k iS <S l ° ia Ti dzif  nikarstw ie> jak  się 
patosu i przytem brakło mu siły dramatycznej. Po- Biliński z Tarnowca w dwuwierszu: 11;„Q _w a, k u' er°ztropnie z Ber-1 • 4 / —* V ti 1*1 v

fma rozpoczętej, wszystkie oprawy, które ona po-

sztowania. ' '  * - - ...........
B r u k s e l l a  11 grudnia. Do Lalouviere posła-12 ”^ ................

wy r X S r y  WOj8ka “ lem

Telegramy biura koresp. 1 ^ ^" '^ °-
H iedeń 11 grudnia. Wiener Z tg ogłasza nomi- 

nacyę adjunktów budowniczych: Wysockiego, Raj­
skiego 1 Pawłowskiego na inżynierów w Galicyi.

zlr. ct.
81 65
82 45 

109 20
97 40 

.875 ~  
299 30 
121 85 

9 647, 
5 78 

59 67 
91 95 

100 30

Oblig. indemn. gal. 
47, % Obligac. Poż.

kraj. galic...........
67, Listy zast gal.

Za. kred. z. 36-lefc 
47,7. Listy zastaw.

Banku kraj. gal. 
Akcye Landerbank. S 

„ kol. Kąr. Lud. 5 
n r. lw.-czem. 5 
„ ,  połudn. . 

R u b le ......................
133 — Srebro..................
giełdy: -

zlr. ct.
104 30

93 — 

88 —

94 50

96 50

ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
A n to n i K ło b u k o w a k i .

plaoą

122 50 
59 50 

9 62 
1 42

żądają

123 5( 
59 85 

9 69 
1 52

Kurs pieniędzy i papierów publicznych
K r a k ó w  11 grudnia.

Waluty.
Ruble rosyjskie papierowe za 100. .
Marki niemieckie
20-to frank ćwka ważna.........................
Rubel srebrny obrączkowy . . . .

Obligi.
Za 100 fl. wart. im. oprócz kuponu bież.
Wspólna państwowa renta papierowa .
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne.
6*/, galicyjska pożyczka krąjowa . .
41/ «,* /2/9 » fl ł! *
5#/» Oblig. komun, gal* Banku krajowego 
4*/< Listy likw. Kr. Pol. za 100 r. im. w. 

oprócz kup. bież. w rublach i k o p ..
Listy zastawne i dłużne.

Za 100 fl. im. wart. oprócz kuponu bież.
«  4y ,y , gal. Banku krajowego . . .
P  4*/. „ Tow. kr. z. we Lw. nieokr.
5  4*/i 1 1 1 » 41 let.
| h 4% D n u  n bfi let.
2  4 J/a% „ „ n a

3 /» » n a n
5 % „ Banku bipot. we Lw. prem.

fc fi% ,  r a j  niepr.
je 6*/, Zakł. kred. sie. w b a k .  36 let.
SI fl*/* a a a a 1-8 let-

81 40 
104 
100 —

os - 
100 25

85 -

94 50
95 — 
91 25 
90 25
96 35 

101 25 
103 —
99 75 
88 —  

90 -

82 15 
105 -  
102 -  

94 -  
100 75

86 -

95 -
96 -
92 25 
91 26
97 -  

102 -  

104 -  
100 25
91 -
93

£ , ® 7 % Za. kre. z. w. Krak. 20 let.
.2 "3 6% „ „ włość, w Lw. w  lik .

f i * /ir«/ w • /• » » » V V5 /, Listy zast. Tow. kred. zie. Kr. 
Pol. z r. 1860 L it  A za 100 rub. 
im. w. oprócz kuponu bieżącego 
w rub. i kop.................................

Akcye kolejowe i bankowe 
prócz kuponu bieżącego.

Kolei Karola-Ludwika po 210 złr. 
„ Lwow.-Czemiaw. „ 200 „

Gal. Banku hip. we Lw. „ 200 „
Banku galic. dla handlu i przem. 

w Krakowie . . .  po 2Ó0 złr.

Losy.
Miasta K ra k o w a .........................

„ Stanisławowa. . . .
Tow. austr. czerwonego Krzyża 

„ węgier. „ „
„ włosk. „ „

Bazylika Bud.-Peszt. . . .

W i e d e ń  10 grudnia.
Obligi długu państwa.

4 */,*/, Renta papierowa . . 
4V. */. .  srebrna . . .

95 -

206 50 
208 
280

23 — 
33 25 
18 -  
11 50 
13 
8 15

96 25

208 -  
209 50 
284

24 -  
34 25 
18 60 
12 -  

13 76 
8 65

81 65
82 35

81 75
82 55

4% Renta z ł o t a .................... ....
5% „ papier, nieopodatkow,
3% Losy z. r. 1854 po 250 m k. . 
4% „ „ 1860 „ 500 złr.
47. „ „ 1860 „ 100 „

„ „ 1864 „ 100 „
„ „ 1864 ,  50 „

4 7.7, Obi. poż. kol. węg. (za Ostb.)

Obligi indemnizacyjne. 
Galicyjskie. . . .  10*/, podat.

Akcye bankowe.
Anglo-austr. Banku . . 120 złr. 
Credit-Anst. dla han. i prz. 160 
Credit-Bank węgierski . 200 ” 
Oest. Landerbank . . .
Austr.węg. Bank. . . .
U n io n b an k .....................
Verkehrsbank ogólny i 
Wied. Bankverein . .

Akcye kolei.
Alfóld-Fiume . . . 200 złr. 5*/ 
Ferdynanda Północ. 1050 
Gal. Karola-Ludw. . 210 ” ”
Koszyoko-Oderberg . 200 ” 4V 
Lwow.-Czer.-Jassy . 200 ” 6% 
Siedmiogrodzkie L . 200 ’

200
600
200
140
100

104 30

plącą

109 30 
97 55 

134 10 
139 90 
142 50 
170 75 
170 75

117 50

112 75 
299 60 
297 — 
213 _  
874 — 
206 75 
153 50 
97 —

żądająl
109 51 * Staats-Eisenb.-Gesell. 200 złr. 5*/. 
97 60| Siidbahn (Lombardy) 200 

134 60 Theissbahn (Cisańska) 200 „ ” 
Węg. gal. Łupkowska 200 .  ”

„ Nord-Ost . . 200 „ „

Listy zastawne.
47, Boden-Credit Allg. złotem pł.
V h * k  * „ papier 50 la t
37, Prem. Boden-Credit Allg 
6% Zakład, kred. krakows. 18 lat! 
77, Listy dłużne .  20
«•/ 7 ofcł 1 j ,_ .  ” gg »

140 30 
143 -  
171 25 
171 25

118

105 -

191 -  
2433 

206 60 
144 50 
208 
189 50

113 25 
299 9i 
297 50 
213 60 
876 -  
207 25 
154 -  
97 50

192 -  
2438 

207 10 
145 -  
209 -  
190 60

kred. ziem. nieokr.

56-letn. 
41
52

67, Zakł. k redyt 
47, Gal. Tow. kr
57.

47,
47 ,7 , „ .
4%7. Gal. Banku kraj.”. 51 " f i t
- / •  » n hipot. „ prem.
Ai/o/ o ” L ” » n 401at.
At fi ,n austr.-węgierski w. a. 
! / •  “ ank austr.-węgierski w. a. 
4 /% Wgg. Banku hip. prem. . .

Priorytety kolei.
Ces. Ferd-Półn. 1887 srebr. 4% 

» Mor.-Szląs. lin. 1871/72 5V. 
Gal. Kar.-Lud. 1881 300 złr. 47 ,'/.

„ Jarosław 300 
Koszyo.-Oderb. 1879 800 zlr. 87,

II plącą żądają
248 25 248 50
96 75 97 25

248 - 250 —
179 50 180 £0
173 50 174 50

123 — 123 50
100 30 100 90
103 50 104 -
90 — 93 -
95 — 97 50
88 — 91 -
95 40 _ _

101 20 102 -
101 20 102 -
91 — _ _
96 30 96 80
94 50 95 -

102 25 103 25
99 90 100 40

99 90 100 25
105 - 105 50

101 25 102 25

99 60 100 10
97 60 98 10

„ nieopod. „ 
Siedmiogrodz. L . . 200 
Staatseisenbahn . . 500 i

Węg. gal. Łupków. . 200 
„ - „ II Em. 200
„ Nordost. . . . 300 
1, » złotem 200

Losy.
57, Donau-Reg. z r. 1870 zi 
Premiowe Wiedeńskie .

„ Węgierskie . \
„ Tureckie . . L. , 

Budowy bazyl. Buda-Peszt złr.
K re d y to w e .....................
In s b ru k u .........................!
K rak o w sk ie ....................
O&er (miasta Budy) |
Czerw. Krzyża austrysekie j 
D ł „  » węgierskie ,
Rudolfa..............................
S a lz b u rsk ie .........................
S t  Genois..............................
Stanisławowskie . . . ,

Waluty.
Dukaty ważne . . . . .

plącą żądają
47. 80 4C 81 -
n 86 90 87 50

57. 98 70 99 30
37. 198 - 199 -
37, 143 25 144 -
5% 124 60 125 20

f> 99 75 100 -
» i 98 90 99 60
fl
ii

98 10 98 60

100 123 - 123 50
100 144 25 145 -
100 132 50 133 50
400 22 30 22 60

5 8 20 8 45
100 185 — 185 50
20 25 — 25 50
20 23 —
40 63 — 63 75
10 18 40 18 80
5 11 40 11 60

10 20 - 20 50
20 26 50 27 50
42 64 25 65 25
20 33 75 34 25

5 78 5 80
9 66 9 66

Imperyały rosyjskie . . , 
Funty Szterlingi angielskie

Rubel papierowy za 100 rubli

L w ó w  7 grudnia.

4 1 ,

4°/' * " ” * rs.2,'t » » » d 56
» r „ 41-letn. 

\ n  /•  t  ■ » „ 52-letn.
47.7, Banku kraj.'galic. 51-letn. 
5 L Obligi kom. Banka kraj. gal. 
5% Obligi indem. gal. 10% podat.
47.7, Obligi pożyczki krajowej .

W a r s z a w a  10 grudnia. 

57, Listy zastawne I ser. . .

4|/, Listy likwidacyjne ". . . 
5 /• i) warszawskie I  ser.

" » n III „
■ » ■> IV .

Plącą żądąją
10 03 
12 16 
59 75 

122 50

10 05 
12 21 
59 80 

122 75

278 50 282 6U
101 - 102 —
94 75 95 75
90 — 91 50
91 25 92 50
96 20 97 20
94 25 95 25

100 — 101 —
104 - 105 —
| 93 - 94 —

rub.kop. rob.kop.

96 50
— —- --
------- 86 —-------- 97 —
------ 93 75

,

93 25
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f (2732)

Za spokój dusz ś. p.

Jasa i Antoniego Uaifiewicza
oraz

EUFROZYNY z BOGUSZOW

l a r f ie m o w e j
odbędzie się

n a b o ż eń stw o  ż a ło b n e
w kościele 0 0 . Kapucynów 

we czwartek d. 13 grudnia b. r.
o godzinie 10 zrana.

Fknnnm ener?i(*ny» młody i.zdrowy
L.IVUIIUIII z wszystkiemi gałęziami go 
spodarstwa obznajomiony — poszukuje od 
1 stycznia 1889 posady. Adres: A. E. 1820  
poste rest. Czudec via Rzeszów. (2750-1 3)

A aron om
z kilkoletnią p rak tyka wzorowych gospodarstw, 
bardzo dobrze uzdolniony w hodowli koni i by­
d ła , rozumiejący się na leśnictwie jakoteż upra­
wie chmielu, z" b. dohremi świadectwami z posad, 
na których zostawał po 4 lub 5 la t, poszukuje 
odpowiedniej posady od 1 stycznia, 1 kwietnia 
lub 1 lipca 1839 r. Łaskawe zgłoszenia pod lit, 
H .  H .  M r. I .  poste rest. ł > y s i t a h .  2749-1-3

H e b le
eleganckie, brukselskie, zupełnie nowe, 
sa do sprzedania przy ulicy G a r b a r ­
s k i e j  pod Nr. 12, I. piętro. (275i-i-4j

N A J L E P S Z E  1 N A J T A Ń S Z E
źródła do zakupna

to w arów  k o rze n n y ch
jest HURTOWNY SKŁAD

W . G r O ld w a s s e r a
w Krakowie, Rynek główny L. 5.

-------------- (2380-10-)

K a w a  najlepsza po 85 ct.
Towary sprzedaję także na książeczki kontowe 
t e r m i n e m  w y p ł a t y  m i e s i ę c z n y m .

tVprost z M osk w y sprowadzany
herbatę Braci K. i S. Popow

itrzymuję stale na składzie w dwóch najlepszych 
gatunkach i sprzedaję

łącznie z opłatą cła
funt 2 '20  rublowej po 3 z łr .  52  c.

„  2 70 „  „  4  „  20 „
Oryginalne opakowanie w */,, '/, i */. funtach.

WŁADYSŁAW NIEMCZEWSKI,
c. k. pocztmistrz w Okopach-Kuzaczówce

2594-4-) (na granicy rosyjskiej).

Nowość! M X  N owość!

Magiczne reflektonj
na drzewko

do świeczek, z doskonałą mecha­
niką, przezco zapobiega się prze­
wróceniu świeczek. Cena 12 sztuk 
2 złr. Precz tego nader wielki wy­
bór najśwież. bardzo gust. ozdob 
na drzewko, niezaprzcczenie naj- 
gust. w tym  rodzaju, wszystko co 
potrzeba do ozdoby drzewka, sor­
tym ent 100 sztuk po 3, 4 i 5 zlr. 
Świeczki nie kapiące, 12 szt. już 
od 6 c. wzwyż. Własny oddział za ­
bawek świeżo otw arty w zakładzie 
H 1X . w Wiedniu, P raterstrasse 14.

(2631-3-4)

M a r y o c e l s k i e

Krople żołądkowe.
Środek znakomicie działający na wszelkiego rodzaju 

choroby ż o i ą d k a . _________

i&rka ochronna. Niezrównany przy braku ape­
tytu, słabości żołądka, cuchnącym 
oddechu, wzdęciach, kwaśnych 
odbilaniach, kolkach , katarach 
żołądkowych, zgagach, tworzeniu 

i się piasku moczowego i kam ykach

■ ■ M i ________ , przypo<
cych z żołądka bólach głowy, 
kurczach lub zatwardzeniach, prze­
ciążeniu żołądka potrawami i napo­
jami, przy robakach, cierpieniach 
śledziony, wątroby i hemorojdach. 
Cena flakoniku wraz z przepisem

I 40 centów au s tr . podw ójnego 
1 70 k r. Główny sk ład  u aptekarza

K a r o l a  B r a d y
w K rom ieryżu (K rem sier) na  M orawie w A nstry i.
Krople Mariozelskie nie s ,  żadnym środkiem tajem­
niczym. Częići składowe tychże są przy kardem  

flakonie na opisie użycia, wymienione.
P rsw d z iw "  do n a b y c ia  w ew sz y stk ich  A p te k a c K _ _

O s tr z e ż e n ie !  Prawdziwe krople żołądkowe ma- 
ryocelskie bywają częstokrotnie fałszowane i naśla­
dowane. — W dowód praw dziw ości tych kropli 
powinna każda butelka obwiniętą byd w opakowanie 
czerwone, zaopatrzone powyżćj oznaczonym znakiem  
ochronnym  a przy każdem flakonie znajdować się 
powinien p rzep is używ ania kropli, z wzmianką, ze 
d rukow any je s t w d ru k a rn i H. G uska w Krouiie- 
ry żu  (Kremsier.)
Prawdziwe maią na składzie: w KRAKOWIE 

W. R edyk apt., F. Gralewski apt.. T. Krokiewicz 
apt., L. Rosner apt., F. Sobierajski apt., E. Stoc- 
km ar apt., J . Trauczyńskiego spadkobiercy apt., 
K. W iszniewski apt., — w ANDRYCHOWIE A. 
Mironowicz apt., — w BIAŁY E. Kóler apt., J .  
Kolassa ap t., — w BOCHNI M. G atty apt., — 
w BRZESKU W. Janoszek apt., — w CHRZA­
NOWIE A. Sporysz apt., — w DOBCZYCACH 
J .  B iliński apt., — w GRYBOWIE K. Tulszycki 
apt., -  w KAMIONCE STRUMIŁOWEJ K. P i­
lewski apt., — w KENTACH E. Sokalski ap t.,— 
w LIPNIKU A. Fuchs apt., — w LIMAN OWY
A. Zubrzycki apt., — w MYŚLENICACH W. 
Gumiński apt., — w NIEPOŁOMICACH J . Tichy 
apt., — w NOWYM SĄCZU Jakubow ski aptek., 
W. Filipek ąpt., — w PILZNIE Z. Czajka apt., 
w RADOMYŚLU Masłowski apt., — w STARYM 
SĄCZU Macudziński apt., w SUCHY K. Czer­
nicki apt., — w SZCZUROWY W. Heinz apt., — 
w SZCZUCINIE Masłowski aptek ., — w TAR­
NOWIE W. L. Chodacki ap tek ., E. Rank aptek., 
M. A dler apt. „pod Aniołem-*, — w WIELICZCE
B. Mieczyński ap tek .,— w WOJNICZU Nodzyu- 
ski apt., w WILAMOWICACH F. Schneider apt., 
w ŻYWCU L. Graff aptek., J . Herdliczka aptek.

(2571-38-52)

f i n n d m a e h n n g .
" ■ —o» »

Am 10. Dezember 1888 wird das b i e r  n e u  e r r i c h t e t e  F i l i a l e  
p e r  O e s t e r r e i c h i s c h - u n g a r i s c h e n  B a n k  in den im 1. S t o c k -  
w e r k e  d e s  H a u s e s  Nr. 484 i n  d e r  H e r r e n g a s s e  befindlichen Lo­
kali! a cen croffnet, und werden die Bureaustunden desselben von 8 Ubr Friih 
bis 2 Ubi Nachmittags bis anf Weiteres festgesetzt.

Der Geschaftskreis des Filiale wird umfassen:
a) E s k o m p t i r u n g  von bankmassigen W e c b s e l n ,  E f f e k t e n  und 

C o u p o n s ,
b) kommissionsweises I n k a s s o  von W e c b s e l n ,  E f f e k t e n  und 

C u p o n s ,
c) kommissionsweise E i n h o l u n g  v o n  A c c e p t e n  (Bebebung der 

acceptirten Primen etc),
d) A u s s t e l l u n g  und E i n l ó s u n g  von B a n k a n w e i s u n g e n ,  

zwiseben R z e s z ó w  und den beiden Hauptanstalten, sowie samm- 
tlicben Bankfilialen,

e) B e l e b n u n g  von biezu geeigneten W e r t h p a p i e r e n ,
f) A u s z a b l n n g  von verfallenen, jedocb niebt iiber ein Jabr falligen 

C o u p o n s ,
g) kommissionsweise B e s o r g u n g  von C o u p o n s b o g e n  zu Werthpa­

pieren aller Art ,  soferne die Behebung der Couponsbogen auf dem 
Standorte einer Bankanstalt erfolgen kann,

h) kommissionsweisen A n - u n d  Y e r k a u f  von E f f e k t e n  u n d  
M ii n z e ,

i) An -  u n d  Y e r k a u f  von Go l d ,
k) kommissionsweise B e s c h a f f u n g  von A n w e i s u n g e n  auf aus-  

l a n d i s c b e  P l a t z e ,
1) Uebernahme von D e p o s i t e n  zur Absendung an die Hauptanstalten,

m) Uebernahme von G e l d e r n ,  W e c b s e l n ,  und E f f e k t e n  mit 
kurzer Ytrfallszeit in laufende Rechnung ( G i r o - G e s c h a f t ) ,

n) Y e r w e c b s l u n g  von Banknoten gegen Banknotem
Die ausfiihrlichen Bestimmungen fiir den Geschaftsverkehr mit der 

Oesterreicbiscb - ungarischen Bank werden von dem Filiale auf Yerlangen 
unentgeltlich ausgefolgt.

Rzeszów, im Dezember 1888.

OESTERREICHISCH - UNGARISCHE BANK 
Filiale R zeszó w .

O b w ie s z c z e n ie .
. i ,

Dnia 10 grudnia 1888 r. nastąpi otwarcie t u t e j s z e j  n o wo  z a ł o ­
ż o n e j  F i l i i  B a n k u  a u s t r y a c k o - w ę g i e r s k i e g o ,  w z a b u d o ­
w a n i u  p r z y  u l i c y  P a ń s k i e j  Nr .  4 8 4 ,  I. p i ę t r o .  Filia załatwiać 
będzie interesa bankowe w godzinach między 8 zrana a 2 popołudniu.

Zakres interesów F i l i i  będzie obejmował:
a) e s k o n t o w a n i e  w e k s l i ,  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  i k u ­

p o n ó w ,
b) komisowe i n k a s o w a n i e  w e k s l i ,  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  

i k u p o n ó w ,
c) komisowe zasiąganie akceptów (odbiór przyjętych prima - weksli 

i t. p. ) ,
d) w y s t a w i a n i e  i w y p ł a t a  p r z e k a z ó w  b a n k o w y c h ,  wyda­

wanych w obrocie między Rzeszowem a oboma Zakładami głównemi 
lub Filiami Banku,

e) u d z i e l a n i e  p o ż y c z e k  na stosowne p a p i e r y  w a r t o ś c i o w e ,
f) w y p ł a c a n i e  n a l e ż y t o ś c i  za kupony nie dłużej jak przed ro­

kiem zapadłe,
g) komisowe d o s t a r c z a n i e  a r k u s z ó w  k u p o n o w y c h  do papierów 

wartościowych wszelkiego rudzaju, o ile odbiór tych ostatnich nastą­
pić może na placu któregokolwiek Zakładu Banku,

h) komisowe k u p n o  i s p r z e d a ż  p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  
i m o n e t ,

i) k u p n o  i s p r z e d a ż  z ł o t a ,
k) komisowe d o s t a r c z a n i e  p r z e k a z ó w  na z a g r a n i c z n e  

t a r g i ,
1) przyjmowanie d e p o z y t ó w  celem przesłania takowych do Zakładów 

głównych Banka,
m) przyjmowanie p i e n i ę d z y ,  weksli i p a p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  

z bliskim terminem zapadłości na rachunek bieżący ( i n t e r e s  ży- 
r o w y ) ,

n) w y m i a n a  biletów bankowjch na bilety bankowe.
Szczegółowe przepisy o zawieraniu interesów z Bankiem austryacko 

węgierskim wydaje Filia na żądanie bezpłatnie.
Rzeszów, w grudniu 1888 r. (2723 3-3

BANK AUSTRYACKO-WĘGIERSKI 
Filia w R z e sz o w ie .

O P U Ś C IŁ O  P R A S Ę  D Z I E Ł K O  
C ze s ła w a  C zyń sk ieg o

„S z tu k a  przypodobania się męźowi“ .
C e n »  3 0  c e n t ó w .  (2059 12-)

Do nabycia we wszystkich księgarniach. Skład 
główny u Gebethnera i Spół. w K r a k o w ie

TegoZ: U r B f o I a g i a ,  p o d r ę c z n i k  d o  
r o z p o z n a w a n i a  c h a r a k t e r ó w .  2 0  c t .

Płótna i stołową Bielizną
otrzymał w wielkim wyborze i poleca (2693-2-)

K a z im ierz  N ie s io ło w sk i
w Krakowie, Sukiennice L. 24. 

C E N Y  B A R D Z O  N I S K I E . " W

&
fii

Dwadzieścia la t
w jednym domu!

Bezwątpienia środek domowy, który 
tak długo w jednej rodzinie znajdywał 
zastosowanie, musi być dobrym. W y­
padek taki miał miejsce z prawdziwym 
kotwicznym Pain-Expellerem, na co 
mamy dowody. Dalszą przyczyną za­
ufania, jakiem się środek ten cieszy, 
jest niezawodnie okoliczność, że wielu 
chorych, przepróbowawszy inne za­
chwalane leki przecież napowrót do 
doświadczonego Pain-Expelleru powró­
ciło. Przekonali się oni przez porówna­
nie, że Pain-Expeller w reumatyzmie, 
podagrze, łamaniu, a także w zazię- 
bieniach, bolu głowy, zębów, krzyża, 
kolce itd. najpewniej pomaga; nąj- 
częśoiej przemijają bole zaraz po 
p ie rw s z e m  natarciu. Umiarkowana 
cena, 40 a wzgl. 70 kr. umożliwiają 
i niezamożnym nabycie tegoż; należy 
tylko wystrzegać się szkodliwych imi- 
tacyj i uważać za prawdziwy ̂ tylko 
Pain-Expeller zaopatrzony fabryczną 
marką „kotwicą!1 Na składzie prawie 
we wszystkich aptekach. Główny skład 
w aptece Dra. Richtera „pod złotym 

lwem“ w Pradze, Mikulassk. nam. 7.

(20<»-ił-l0

Założona 
r. 16T9.

4 1  f a b r y k a
wybornych 

> r  holenderskich  
^  % likierów.

Skład fabryoznyi

w r a ,
I . K o h lm a r k ł  4 .

Dla dogodności Szanow. 
K “  Publiczności są  te  likiery

p r a w d z i w e  do nabycia 
ta k ie  u znanych i słyn­
nych firm. (2108-10-12)4

JVa ś w i ę t a  i  Ulowy ro k .
Naturalne Wino węgierskie

prawdziwy wyśmienity gatunek z najlepszych 
winnic węgierskich rozsyiam z własnych piwnic 
w Budapeszcie i w Steinbruch w beczułkach po 
25, 5u i 100 litrów i wyżej za zaliczką pocztową, 

a mianowicie:
Stary Ermelleker, białe wino . . . litr po 26 ct. 
Stary Riesling Buuquet, białe wino • „ „ 3 5  ct.
Stary Szegszarder, czerwone w.no . „ „ 2 8  ct.

g l F  w  b u t e l k a c h
iy  Tokajs

Słodki A u sb ru ch ............................. „ - „
W yborny Tokajski Musaateller . . but. po złr. 150

W skrzyn iach  po 6, 12 i 24 butelek dobrze 
opakowanych razem z butelkami. Zamówienia 
pizyjm uje właściciel (2638-3-3)

K . C JR IH IN G E H , 
Weinkellerbesitzer VI., F a b r i k e n g a s s e  Nr. 15, 

in Budapest.
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KSIĘGARNIA
G. GEBETHNERA i SPÓŁKI w KRAKOWIE

p o l e c a  n o we  w y d a n i e

Tom I. 

Tom II. 

Tom IV.

Jan-
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X*XX*KKX* * * * * * * * * * * * * * KKKXXxfi
Z powodu wyjazdu z końcem tego tygodnia

sprzedaję moje w sp a n ia le  p ra w d ziw em i t i  f t  ^

Stary sługa.— Szkice węglem. — Hania, 
ko muzykant. 1 złr. 30 cetów.
1 III. Listy z podróży. — Komedya z pomyłek.
2 złr. 60 centów.
Przez stepy. — Orso. — Z pamiętnika poznań­
ski. go nauczyciela. — Czyja wina ? — Za clile- 
bem. 1 złr. 30 centów.
Latarnik. — Mcwola tatarska. — Jamioł. — Ha 
jertnę kartę. — Rartek zwycięzca. 1 złr. 30 cent. 

Tom VI.—IX. Ogniem i mieczem, powieść z lat dawnych, wydanie 
czwarte 4 tomy. 5 złr. 20 centów.

Tom X.—XV. Potop, powieść historyczna, wydanie drugie, 6 tomów.
7 złr. 80 centów. (2497-5 6)

Cena 15 tomów 19 złr. 50 centów.

Tom V.

ja p o ń sk ie  w azy , m isk i i różn e d ro b ia zg i po znacznie
zniżonych cenach. (2752)

H o te l S a s k i, p o k ó j  3 3 , w  K ra k o w ie .

Najpiękniejsze podarunki na gwiazdkę!

i Dziesięć medali zasługi i dyplom honorowy
na Wszechświatowej wystawie ic Antwerpii 

ZA NIEZRÓWNANE 
w yrob y k o sm ety czn e , to a le to w e  i  perfum y

W  - A r k ł l l p n ł i l l t )  ^ a(len artykuł toaletowy nie może rywalizować pod względem 
H I l U i G l I l l l l a .  skutku i dobroci z Antilentilią. Środek ten otrzymany z odświeżają- 

H  *' cych substancyj usuwa w krótkim  czasie piegi, plamy wątrobiane, blizny itd., nadaje 
p cerze świetną białość, świeżość i delikatność. — Cena 2 złr.

P i l i n ł n n  wl° som siwym i wypłowiałym po kilkakrotnem  użyciu przywraca piękny 
i r  I l i p i U l I  kolor. Pilipton nie farbuje, ltcz  tylko odmładza włosy, które pod wpływem 
ftego znakomitego środka odzyskują pierw otną barwę, miękkość i połysk. — Cena 
^flakonu 1 złr. 50 c e n t ó w . __________________________ ____________
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i W n l R n ł i n  naj s 'ln' ej sze wypadanie włosów wstrzymuje, cebulki włosowe wzmacnia 
t V V ctlG lH III i uo wytwarzania i  porostu włosów pobudza. — Cały flakon 3 złr. — 
; P ół flakonu 1 złr. 60 centów.______________________________________________

I *  I I I  I C  M S l Ą Ż J J C i r .  —
Znakomite powodzenie i wziętość tego pudru, są najlepszym dowodem jego  nie- 

pporównanej dobroci. — Pudr książęcy na wszystkich wystawach odnosił palmę pierw- 
f szeństwa, a liczne medale zasługi, jaKiemi został wyszczególniony, najlepiej go zale- 
tcają. — Pudr książęcy nie zawiera żadnych metalicznych przym ieszek; jes tto  najczystsza 
mączka roślinna, przyjemnie przylega do tw arzy , nadaje p iękną, naturalną białość 
i je s t nieocenionym środkiem do higienicznego upiększenia twarzy. — Pudełka małe 
pudru białego 60 c., całe 1 złr., z łabędzikiem złr. 1 00. Rożowy dla blondynek i kremowy 
dla szatynek i brunetek, małe pudełko po 70 c., większe złr. 1'20, z łabędzikiem złr. 16u.

WODA FIOŁKOWA.
gładza
delikaca.

Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje, trędziki, pierzchuieuie i łuszczenie skóry, wy 
,a zmarszczki, zgrubiały naskórek i dołki ospowe. Twarz odświeża, wybiela i wy-

Cena 1 złr. w. a.
p o l e c a (2477-5 )

J. IHNATOWICZ
we L w o w i e ,  sklepy własne ulica Kopernika I. 3., ulica Halicka róg Wałowej I. 25., 

■ < 'ilia w K r a k o w i e ,  Sukiennice I. 20., — i w C i e r n i o w c a c h ,  Rynek I. 3.
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Wiedeń -  „Hotel Mćtropoie".
Riftgitraue, fraux - Josoti - Unai

W i e l k i  p l e r w i z o n ę d n y  hot e l .
3J0 pokoi i salonów (od 1 złr. wzwyż), winda osobowa, czytemia z dziennikami wszelkich krajów 
(tasze „Czas-*). Wspaniałe podwórze oszklone. Kąpiele Dunajowe i biuro telegr. w hotelu, istaoy- 
tramwajowa przed hotelem, omnibus hotelowy na dworcach Kolejowy oh. Przy dłuższym pobyoie 
zniżone ceny. (2522-77-104) ________  L. SPEI8ER, dyrektor.

Do wynajęcia zaraz
przy ulicy S ł a w k o w s k i e j  „pod 
Gankiem" Nr. 6 :  dwa salony z wej­
ściem na balkon, przedpokój i kuchnia 
na I . piętrze. (2726-2 3)

U B R A N I A  J E L O N K O W E
chioniące od reumatyzmu;

b u r i k i  s z w e d z k i e
skórzane, podszyte flanelą lub baranaiem 

i kamizelki włuczkowe do polowania;
R E K A U I C Ż R I

wełniane angielskie, glacć z pluszem, ło­
siowe, reniferowe itp .;

K o ce  p o d r ó ż n e  n a  n o g i,  
BIELIZNĘ MĘSKĄ SZIRTINGOWĄ 

i p ł ó c i e n n ą ,  oraz kołnierze i mankiety 
w wielkim wyborze, po cenach przystęp­

nych, poiecają (2540 9-10)

BR. BILEWSCY (dawniej J . Czyntiel syn, 
w Krakowie, Rynek Nr. 4.

r o z c h o d z i  s i ę  p o  c a ł y m  ś n i e c i e .
Głów. zastępstwo i rozsyłka dla Austro-W ęgier 

u A . i h l e  w Wiedniu, 1., Kolilmarkt Nr. 4.

Obrazki na kolendę
tak własnego wydania, jak  obce, 
z najlepszych źródeł (kolorowane i czarnej 
w i»ajwląlisxym wyborze i po 
najniższej cenie poleca (2547-8 8)

KSIĘGARNIA KATOLICKA
Dr. Wład. Miłkowskiego 

w  K r a k o w ie .

T n r p u a r l i o  panna, poleca się Wieleb.I Cl v j ( X l  Hel XX. Proboszczom — pro­
sząc o łaskawe udzielenie robót kościelnych 
tak nowych, jak wszelkich naprawek, za 
bardzo mierne wynagrodzenie. Na żądanie 
może przybyć na miejsce. Adres pod lit. 
N. N. w Krakowie przy ul. Łobzowskiej 
pod Nr. 2, na dole. (2708-3 3)

Zarząd dóbr Gnojnik
p oszu k u je k r ó w  m lec z ­
n y  cli rasy krajowej. — Zgłoszenia 
nadesłać należy do GfrlOjnika po­
czta B rze sk o . (2092-3-3)

Ciemienia piersiowe
wszelkiego rodzaju, także w bardzo cięż- 
kicn wypadkach, mogą być wyleczone 
gruntownie kuracyą na mojem wła> 
snem ciele wypróbowaną, co po­
twierdzają moje ciągle wzrastające świe­
tne urzędownle zbadane wyniki. 
Opis cierpienia i podanie, czy nogi są zi­
mne, przyjmuje C. ITeidliaas w l>re- 
znie, Reissigerstrasse L. 42 ,1. (2584 2-26)

K a  3  z ł r .  4 0  c n t .
za zaliczką (2559-i0-10j 

3 koszule męskie Oxford,
3 kalesony męskie barchanowe, 

w f a b r y c e  su k ien  m ęsk ich  i b ie l iz n y  
w P r a d z e ,  H ib e r n e r g a ss e  1 0 0 1 .

1 0 0 - 3 0 0  K i r .
m i e s i ę c z n i e  m o ż e  k a ż d y  z a r o b i ć  pizez 
sprzedaż losów na spłaty na zajadzie prawnie 

wystawionych listów na spłaty.
O teity przyjmuje H im k  - n u . l  t t  e c l i s l e r .  

g e a c h i i r t  der Aumiuistration des , , . U e r c a r “  
» . l * o l i t z e r ,  i t u d a p e n t ,  J U o r o t h e a -
(S a  s a e  Mr .  1  (2573 6-10)

Najlepsze BERNEŃSKIE MATERYE
dostarcza po cenach labryczych: Tuchlabriks- 

Niederlage
S i e g c i - l u t f i w t  BrUnn (Moravia)

Na g u s t o w n e  j e s i e n n e  l u b  z i m o w e  
I U H A M K  II  ł-.»a* I  i ,  wystarcza odcinek 
długości m. 3-l0  czyli 4 wied. lok. i  odcinek 
K osztuje: złr. i - ś O  ze zw ykłej, złr. 3*3& 
z dob re j, złr. 1 0 - & 0  z bardzo dobre j, złr. 
■ 2 -Ó O  z najlepszej 1‘ ł t . t  X% U Z I  t t  k j  
H K H 1 1  U W t l i f a K J .

Prócz tego są do nabycia w bardzo wielkim 
w yborze: jedwamem tkane czesankowe ma- 
terye, materye na zarzutki, paliaerston i Boy 
na zimowe paltoty, pakłaki dla leśniczych i 
gospodarzy, peruwien i toskiug na ubrania 
salonowe, sukna na ubrania damskie itd.m r  Za dobry tow ar i punktualną dostawę 
ręczy się . (2481 26-30;

i* r ó b k i  d a r m o  1 o p ł a l n i e .

CHDCOLAT LEJET

N .L E J
TRIESTE

w y c i ą g  m
o. k. austryacKiuft kolei

tWyjazd ■ Hrahima Koleją półnosaą 
pnei Bonsrkę

3 godz. rano do Zywoa, Białej-Bielska, Cieszyna, 
Budapesztu, Zwardonia, Wiednia, Nowego 
Sąoza, Chyrowa, Stryja, Lwowa, Husiatyna; 

6 g. 55 m. wieczór do Nowego Sącza, Chyrowa, 
Stryja, Lwowa, Husiatyna, Żywca, Bielska, 
Cieszyna, W iednia, Zwardonia, Budapesztu.

ITyJazd a Krakowa Koleją Karola 
Ludwika przez Fłauńw

( t m i a n a  w a g o n ó w  w P ł a s z o w i e )  
j g. 15 minut rano do Żyw ca, B ielska-B iały , 

W iednia.

Wyjaad ■ łfodKĆna-fłauowa
6 g. 35 rano do Oświęoima, Wrocławia, żywca, 

Bielska-Biały, fi m am a, 
s  g . 28 m. rano do Żywca, Bielska-Biały, Cieszy 

n a , Budapesztu, Zwardonia, W iednia, No­
wego Sącza, Chyrowa, s try ja , Lwowa, Hu- 
siatyna;

„ g. 9 m. po południu do uswięoima, W iednia;
, g. 28 m. wieczór do Nowego Sącza, Chyrowa, 

S try ja , Lwowa, H usiatyna, Żywca, Biel­
ska, Cieszyna, Wiednia, Zwardonia, Buda­
pesztu ;

Wyjazd ■ Tarnowa
1 g. 56 minut rano do Suohy, Żywca, Orłowa,

Koszyo;
10 g. 2 m. przed południem  do Zagórza, Chyro­

wa, Nowego Sącza;
2 g. 2 mm. po południu do Z agórza, Chy.owa,

Nowego Sąoza.

£> A  j f e  Mit Mf 
państwowych w Gaiicyi.
Fnyjaid do Krokowa Kol. fńiaotaą 

przez HonarKę
6 godz. 2 min. rano z Budapesztu, Cieszyna, Zwar­

donia, W iednia, Żywca, Husiatyna, Lwowa, 
Stryja, Chyrowa, Nowego Sącza;

4 g. 2 m. po połud. z W iednia, Budapesztu, Zwar 
donia, Cieszyna, Bielska-Biały, H usiatyna 
Lwowa, S tryja, Chyrowa, Nowego Sącza.

fnyjaid  do HraKowa Kol. Karolo 
Lndwlka praea Plonów

( z m i a n a  w a g o n ó w  w P ł a s z o w i e )
9 godz. 38 min. wieczór z Oświęoima, Zywoa

Pmyjoid do PodRona-Płanowo
u g. 17 min. rano z Budapesztu, Cieszyna, Zwar­

donia, W iednia, żyw ca, Husiatyna, Lwowa, 
Stryja, Chyrowa, Nowego Sąoza; 

j.0 g. 30 m. przed południem z W iednia, W ro­
cławia, Oświęoima,

I  g. 12 m. po południu z W iednia, Budapesztu,
Zw ardonia, C ieszyna, Bielska-Biały, Hu­
siatyna, Lwowa, Stryja, Chyrowa, Nowego 
Sąoza;

n g. 17 n .  wieczór z Oświęoima, Żywca.

Pnyjud do Varaewa
12 g. io  m. w nocy z Nowego Sącza, Cny rewa, 

Zagórza;
I I  g. 22 min. przed połud. z N. Sącza, Chyrowa,

Zagorza;
7 g. 40 min. wieczór z Koszyo, Orłowa, Żywoa, 

Suohy, Chyrowa, Zagórza.
l i w a g a .  Przyjazdy i wyjazdy do i z Krakowa koleją północną podane są  według po łudnik i 

pragskiego, wszelkie inne zaś według południka budapeszteńskiego.
Plakat rozkładu jazdy  iinij galioyjskioh je s t do nabycia na staoyaoh o. k. austr. kolei państwowyc

po cenie 8 cent. ^2389-98->

Czcionkam i D rukam i „Czasu". Papier z fabryki Braci Fijałkowskich w Bielaku. Rządca drukami Jósef ŁaJcociński.


